I wybrzeży USA zmowy zatopiono 3.000 TRB 


Kontynuowanie nalotów odwetowych. -— Olbrzymie pożary oraz sline 


eksplozje podczas drugiego bombardowania Norwich. 


Zwycięskie 


ataki oraz działania oddziałów szturmowych na froncie Wschodnim 


Z Kwatery Głównej  Fiilicera, 
% kwietnia, 

Naczełne Dowództwo Sił Zbroj- 
nych podaje: 

Na Środkowym i północnym od- 
cinku frontu wschodniego przepro- 
wadzonuo zwycięykie własne ataki 
oraz działania oddziałów szturmo- 
wych, Pojedyńcze słabsze ataki nie- 
przyjaciela zostały odparte. Ataki 
lotnictwa na urządzenia kolejowe 
oraz ma połączenia leżące na zaple- 
czu spowodowały zmaczne straty 
bolszewików w materiale *zmecha- 
nirowartym, 

Na froncie Laponii oraz Mur- 
muńska odparto ponowno ataki nic- 
przyjacielskie, zadając przeciwniko- 
wi wysokie, krwawe straty, 

W Afryce Północnej na skutek 
silnej burzy piaskowej odbyla sie 


Kerwowość brytyjsia w Aftyce 
Wschodajej 


SZTOKHOLM. Juk podają z Lon- 
dynu. wladze brytyjskie znacznie o- 
statnimi czasy wzmocniły swe środ. 
ki obronne na wybrzeżu Afryki 
Wschodniej, Ostalnio nadeszło do 
dowództwa afrykańskiej obrony przy 
hrzeżnej polecenie, kierować ogień 
na każdy statek, jaki by się zbliżył, 
bez specjalnego pozwołenią po prze- 
kroczeniu strefy trzymilowej, Jedno- 
cześnie wprowadzono dałsze Środki 
dla wydalenia wszystkich  nieprzy- 
jaznych lub niepewnych cudzoziem- 
ców z obszarów przybrzeżnych. 


Butuląte się oddziały De Galia) 


Z Syrit donoszą o wielkich zabu- 
czeniach wśród oddziałów gaullow- 
skich, szczególmie wśród senegalczy- 
ków, Znaczna ilość — około 40 ofi. 
cerów De Gaulla została zabita przez 
Senegalczyków. Powodem do buntu 
był niższy żołd, otrzymywany przez 
senegalczyków w porównaniu do żoł- 
du nowo przybyłych oddziałów po- 
łudniowo-afrykańskich, 


VICHY. (DNB), Ze źródeł urzędo. 
wych stwierdzono wbrew wiadomoś- 
ciom zagranicznym 0 _ syluacji na | 
Madagaskarze „że na wyspie tej pa- | 
nuje jak i dawniej spokój t że nic 
nie usprawiedliwia „kłamliwych ko- 
munfkatów, należących do rzędu 
czysiych fanlazyj". Podobnież po. 
nownie zaprzecza się twiendzenfu o 
obecności japończyków na Madagas- 
karze, 

BUKARESZT. Czasy okropności 
reżymu bolszewickiego w Bessara. 
bti znalazły w tych dniach w Ceta- 
cea Alba (Akkerman) odgłos we 
wstrząsającym odkryciu. Na t, zw. 
greckim cmentarzu miejskim wyko- 
pano szczątki 19 osób, pochowane 
tu przez Sowiety, Obok cmentarza 
znajdowało się w swoim czaste wię- 
zienie w którym terror agentów 
GPU święcił krwawe orgie. Gdy zb! 
ry reżymii Sowieckiego dokonały 
swego dzieła, wyciągały one ctała 
swych ofiar na cmentarz, gdzie rzu- 
cano je do jamy po uprzednim znie- 
kształcenia ich do nie poznania, tak. 
ge obecnie znalezione trupy z trud. 
nością można będzie rozpoznać, 


NASTĘPNY NUMER 
„GONCA“ PO SWIECIE 
PIERWSZOMAJOWYM 
UKAZE SIE W NIEDZIELĘ, 
3 MAJA, 


tylko obustronna działalność sił wy- 
wiadowczych, 

We . wschodniej cześci Morza 
Śródziemnego zatopiła pewna nie- 
miecka łódź podwodna jeden Żag- 
lowiec transportowy, należący do 
brytyjskiego trznsportu, 

Lotniska ua wyspie Malta bom- 
bardówano skutecznie w ciągu dnia 


i nocy, 
Łodzie podwodne zatopiły u 
wschodnich wybrzeży Północnej 


Ameryki 6 nieprzyjacielskich stat- 
ków handlowych o pojemności 
33,000 irb, oraz uszkodziły przez 
celne trafienia torped jeden dalszy 
wiełki okręt. 


Lotnictwo niemieckie kontynuo- 
walo swe naloty odwctowe na Wiel- 
ką Brytamię, W mocy na 30 kwietnia 
zaatakowały zespoły samolotów bo- 
jowych przy dobrej widzialności 
angielskie miasto Norwich, Zaobser- 


wowaso w środku miasta oraz w | 
obiekiach przemysłowych elbrzymie , 
| kilka bateryj. 


pożary oraz silne eksplozje, 


Wyspy 


Podczas nieprzyjacielskiego na 
lotu ma przedmieścia Paryża pow 
stały wielkie szkody w budynkach 
oraz straty wśród luduości cy'*'1- 
nej. Pojedyńcze brytyjskie samolo- 
ty dokonały nalotów niepokojących 
na wybrzeże północnych Niemiec, 
Dwa bryiyjskie samoloty zostaly 
zestrzelone, 

BERLIN. (DNB). Do ataku silnych 
niemieckich oddziałów powietrznych 
bojowych i nurkowych w ciągu 20 
kwietnia na wyspę Maltę dodaje 
jeszcze Nacz. Dow, Sił Zbrojnych, że 
urządzenia wojskowe wyspy zostały 
obrzucone bombami ciężkiego i naj- 
Podczas alaków. 
Q. 


cięższego kalibru. 
prowadzonych kilkoma falami, 
trzymał skład amunicji na połzdnia- 
wschód od La Venezia kilka celnych 
irafień, Następnie trafione w szopy 
dla samolołów na drodze komuniki- 
cyjnej Luca i Gudia, Przy silnych 
atakach na stanowiska artylerii 
przeciwlolniczej La Valelly î na wy- 
brzeżu północnym celnie frafiono w 


Molukki 


w rękach Japończyków 


TOKIO, Grupa wysp Mołukki, 
których punkty stralegiczne zgodnie 
z doniestientem Kwatery Głównej o- 
becnie są ealkowicie obsadzone przez 
Japończyków — jest to najbardz'ej 
wysunięta na wschód grupa wysp 
Indyj Holenderskich. Mołukki obli- 
tuja w góry, 

Na wyspach północnych znajdują 
się liczne wulkany. Głównymi arty- 
kułami wywozu są korzenie, kopra, 
kawa i perły. Liczba mieszkańców 
całkowitego obwodu administracyj- 
nego z miastem głównym Amboina 
wynosi równo 900.000. Mieszkańcy 
alfurowie mieli w ciągu ostatniego 
stulecia duży przyrost ludności w 
posiaci handlarzy chińskich i arab. 
skich, Holenderska Nowa Gwinea, 
znajdująca się również pod kontro- 
lą japońską była administrowana 
przez Indie Holenderskie. Obszar jej 
zajmuje niecałe 400.000 km. kwadra. 
towych, Liczba mieszkańców wynos: 
równo 200,000, Główne artykuły wy- 
wozu — kopra, kauczuk, złoto, 
miedź, a również muszle perłowe i 
trepangi. 

TOKIO, (DNB), W uzupełnieniu 
do operacyj japońskich jednostek 
morskich przeciwko  północno.za- 
chodnim obszarem Nowei Gwinei 
podaje „Tokio Nitschi Nitscht*, = 


Program uroczystości pierwszomajowych w Wiln 


Wilno zmajduje się pod znakiem 
1 maja, Umieszczone na wszystkich 
ulicach afisze donoszą o wielkiej 
świątecznej imprezie w Ogrodzie 
Bernardyńskim, Wszyscy kupcy 
krzątają się, by wystawom swoim 
nadać godny wygląd, Różnorodne 
hasła głoszą znaczenie tego dnia. 
„Zamiast walki klas — pokój na- 
rodów“, „Udowodnijcie wspólnie 
waszymi czynami i waszą pracą wo- 
lẹ zwycięstwa w walce z helsze. 
wizmem”, „Nowa Europa Społecz- 
nej sprawiedliwości maszeruje“, 
„l maja dniem uczczenia pracy“— 
w ten i podobny sposób brzmią 
hasła, jakie widać w oknach wysta- 
wowych w mieście w obramowaniu 
kwiatów, 

W Urzędzie Podziału i Zaopatrze- 
nia przy ul. Mindaugo psaoważ w 


ubiegłych dniach wielki popyt na 


dzięki temu trafiły w ręce japoń- 
skie obszary z wielkimi złożami ole- 
jów ziemnych, Zgodnie z pismem. 
oddziały japońskie m. in, zajęły 
purikły nadbrzeżne Fak-Fak oraz 
Babo w zatoce Mac Cłuer, Na wy- 
brzeżu północnym Gwinei Molen- 


derskiej niedaleko granicy kraju 
cesarza, Wilhelma, została zajęta 
Hollandia, 


Szczególne znaczenie należałoby 
przypisać zajęciu Hollandi, gdyż 
stąd można dokonywać  operacyj 
przeciwko północno-wschodnin ob- 
szarom Nowej Gwinel, Jak donoszą 
dalej — zajęły jednostki japońskie 
w ciągu dni ostatnich kilka wysp 
położonych na zachód od Nowej 
Gwinei, Jedyny port aliantów ma 
Nowej Gwinei, port Moresby, jak 
podaje pismo, został w ostatnich 
czasach tak dalece zbombardowany, 
że ta baza morska co raz więcej 
traci swe znaczenie dla alianckich 
sił zbrojnych, W ciągu pomyślnych 
operacyj japońskich sił zbrojnych 
podczas ostatnich tygodni została 
odebrana aliantom sposobność 
(ŻYCIA terenów na zachód od Cele- 
bes aż do Wysp Salomońskich dła 
opetacyj przeciwko Japonii, albo 
jako punktów oparcia dostaw ame- 
rykańskich do Australii, 


chorągwie Państwa Niemieckiego, 
Wskutek krótkiego czasu można 


| było uwzględnić szczupłą jedynie 


|Tiezbę przydziału chorągwi. Lecz 
mimo to Wilno posiada dzisiaj znów 
odświętny wygląd, 

Niżej podzjemy jeszcze raz ogól- 
ny program dzisiejszych uroczysto- 
| Sci 1-małowych w Wilnie: 

W. Wileńskiej Filharmonii odbę- 
dzie się o godz, 11 zbiórka Wileń- 
j skiego Zarządu Miejskiego, na któ- 
jrej to zbiórce bydzie przemawiał 

Gth'etskommissar miasta Wilna, 
Kre!słeiter Hingst, 

Od godz. 12,45 do godz, 14 będzie 
transmitowana przez rozgłośnię do 


wszystkich przedsiębiorstw wileń- 


skich mowa Generalkommissar'a z 
Kowna. Od godz, 14 do 15 koncer- 
inje na Placu Orzeszkowej ork'est- 


ira Wileńskiej Straży Oguiowej, 


(> 
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Wilna 
IĄTEK 


maja DE2 r. 


We. 242 


dzień uczczenia preacy 
Wilno, spotyka się o godz. 16, w Ogrodzie Bernardyńskim 


MUZYKA, TANIEC, 
WYSTĘPY ARTYSTYCZNE 


W razie deszczu — bezpłatne przedsławienia o 


gedz. 16.45 


w Filharmonii i Teatrze miejskim, o godz. 16.15 w wiieńskich 


kinoteatrzch. 


świętem tych, 


'SZY 


Którzy Sp 


ełniaią swe 


obowiązki w walce z bolszewizmem 


W 1941 r. obchodziło Wil- 


no bolszewickie święto 1 maja. krzyczeli „hurra“ przed trybu- | prawdziwym, 


Szalał wówczas w naszym 
mieście czerwońy terror. 


Na dwa tygodnie 
dziło masowe aresztowanie 
tych, co do których na podsta” 
wie donosów, przeważnie ży- 
dowskich, miało wątpliwości 
polityczne. . Aresztowania do- 
tknęły bardziej patriotycznych 
przedstawicieli naszego społe- 


czeństwa. Łukiszki zapełniły 
się więźniami „antymajowy” 
mi", 


Równocześnie dano nakaz 
wszystkim kierownikom przed 
siębiorstw i urzędów, aby pra- 
cownicy bez wyjątku brali 
udział w pochodzie ulicznym. 
Odmowa lub dyskretne uchy- 
lenie się pociągało jak najgor- 
sze skutki. 

Pamiętamy ów majowy czer- 
wony pochód ulicami Wilna. 
Musieli iść wszyscy, żyłący z 
jakiejkolwiek pracy. Wśród 
uczestników pochodu widzie- 
liśmy także i zdecydowanych 
wrogów komunizmu, którzy 
dla ratowania siebie i swych 
rodzin przed aresztowaniem 
1 wywiezieniem ulegli terro- 
rowi. 

Pochody te były obok „wy* 
borów“ do sejmu najwięk- 
Szym zakłamaniem świata pra- 
cy. Kłamał agitator bolszewic- 
ki z trybuny, kłamały grupy 


Ogrodzie Bernanlyńslim za Górą 
Gedymina wielka świąteczna inpre- 
Za z okazji 1 maja, 


| O godz, 16 rozpoczyna się w 


Z początku tej imprezy zabierze 
głos Gebietskommissar miasta Wil- 
ma, Kreisleiter Hingst, i przemówi 
do ludności, Następnie koncertuje 
złożona z 27 członków orkiestra 


Oddziałów Samochrony. Następnie 
przy pięknej pogodzie odbędą się pro 
dukcje niemieckich artystów, 
również zcspału chórałnego i mu- 
zycznego sztuki ludowej orsz baletu 
Opery Kewieńskiej, 


Zaleca się przybycie do Ogrodu: 
wi ee. > |impreza w razie deszczu odhędzie 


Bernardyńskiego już © godz, 15.45, 


przed 
1 maja N.K.W.D. przeprowa- | 


Į gało ulicami Wilna 
plugawe czerwone kłamstwo! 


starszych i młodzieży, gdy 


nami, kłamały transparenty, 


i niesione pod przymusem przeż 


„chętnych“ uczestników 
chodu. 
Blisko trzy godziny przecią- 


wielkie 


po- 


Po powrocie do domów 
zrzucano z odzieży czerwone 
odznaki jak insekty, które opa- 
nowały człowieka wbrew jego 
woli. Uczucie wstydu i upoko- 
rzenia było jedynym efektem, 
jedynym wspomnieniem tego 
„Święta Pracy”, 

Prowodyrzy _ bolszewiccy 
zdawali sobie sprawę z istołne- 
go nastroju mas wileńskich. 
Mówiły o tym nastroju pochy- 
lone głowy  maszerujących 
przed trybuną na placu Łu- 
kiskim i wymowne milczenie. 
Wiedzieli, że okrzyki „hurra!“ 
padały tylko z ust agitałorów 

żydowskich, młodzieży ży- 
dowskiej i ulicznych kariero- 
wiczów w nowvin sowieckim 
ustroju. Czy Moskwa otrzy- 
mała prawdziwe sprawozdanie 
z nastroju mas? Czy NWKD 
zaraportowało swym central- 
nym władcom prawdę? 

Po ciężkim jak kamień gro- 
bowy roku ucisku bolszewic- 
kiego obchodzić bedziemy in- 
ny nowy maj 1942 r. Będzie 
to również święto pracy, ale 
innej, odrodzonej, z której 
zdarto maske kłamstwa i przy* 


Je 

Również w razie deszczu przewi- 
dziany jest obszerny program, W 
wileńskim teatrze miejskim i w Wi- 
leńskicj Filharmonii odbędą się © 
godzinie 17 bezpłatne przedstawie- 
nia, W wileńskim featrze miejskim 
grać będzie orkiestra pułku piecho- 
ty. Wsnółuczesłnłkami imprezy w 
tentrze wiłeńskim będą artyści nie- 


| mieccy i balet Opery Kowieńskiej, 
pewnego pułku piechoty i złożona, O A - 


z 42 czionków orkiestra Litewskich í 


W Filharmonii grać będzie orhie- 


stra Litewskieh Oddziałów Samoobro 
| ny przy współudziale zespołu muzy- 


7 ki kzlno-wokalnego 
Jak | 


Sztuki  ludewej 
Wileńskiej Filharmonii. We wszyst- 
kieh wileńskich kinoteatrach odhc- 


dą się w razie deszczu © godz. 16.38 


bezpłame przedstawienia, Czy ta 


ponieważ impreza rozpocznie się | S'% zawiadomi się ludneść o g, 16 


punktualnie, 


w Ogrodzie Bernardyńskim, 


| wrócono pojęcie pracy w jego 


szlachetnym 

znaczeniu. 
Robotnik i włościanin odzy” 
skali wolność indywidualną. 


Każdy z nich w ramach wiel- 
kiej. całości może produkowa* 
na pożytek własny i społeczeń- 
stwa. Wolny robotnik i włoś- 
cianin mogą tworzyć dla swo- 
jej rodziny i przyszłości. Ni2 
jest on już niewolnikiem sy- 
stemu, który nadużywa jeg? 
siły roboczej dla urzeczywist 
nienia planów żydowskiej he- 
gemonii nad światem. 

Pierwszy maj tego roku w 
swej nowej postaci jest u nas 
również jedynym punktem 
zwrotnym ku „budowie nowe: 
epoki. Pod jego znakiem ma- 
szeruje dobrze zrozumiana 
wolność osobista. Dlatego też 
w walce między barbarzyń- 
stwem żydokomuny, a nad- 
chodzącym światem, między 
deptaniem ludzkiej godnoś 
ci przez terror czerwony, 
a przyszłą ludzkością i 
sprawiedliwością stają wszys- 
cy ludzie pracy po stronie sił 
wyzwałających, których sym- 
bolem jest walczący z hvdrą 
bolszewizmu żołnierz niemiec- 
ki. Walka, która się toczy na 
wschodzie. jest walka o prawo 
do wolnej, samodzielnej pra- 
cy, o zniesienie pęt niewoli 
wrzez ludy, które cierpiały od 
ucisku bolszewickiego. Test to 
walka o radość pracy twórczej, 
o uśmiech słoneczny przy pra- 
cy, którego nie znają niewoi- 
nicy fabryczni w sowietach. 
Dla walki tej niezbędną jest 
mobilizacja wszystkich zdro- 
wych sił społeczeństwa 1 wy- 
tężenie całej energii dla zni- 
szczenia bolszewizmu. Oto ha- 
sło świata pracy w dniu 1-go 
maja 1942 r. 

Teżeli uświadomimy sobie 
całkowicie zmiany jakie, nawet 
pomimo ciężkich warunków 
życia wojennego, zaszły od ro* 
ku ubiegłego i przypominamy 
sobie w jakich warunkach od- 
bywała sie praca pod terrorem 
. bolszewickim, zrozumiemy 
wartość 1 znaczenie tegoracz- 
nego Świata pracy, wyswobo- 
dzonej z niewoli bolszewickie- 
zo svetemu. 

Tylko taka praca w przes 
szłości może dać radott życia 
t tvlko taki I-szy mai hotsie 
świctem wolnego robotnika i 
włościanina. 


ONIEL CODZIENNY 


BERLIN. DNB. Rozwiązywanie za- 
gadek przez przeciwników Osi, kiedy 
i gdzie rozpocznie się spodziewana 
niemiecka ofensywa, budzi za'ntere- 
sowanie w wojskowych sferach sto- 
licy Rzeszy. Ze strony niemieckiej 
dostrzega się w tych błąkających się 
opiniach, najbardziej godny uwagi 
objaw panującej w Anglii, jak rów- 
nież w Związku Sowieckim i Stanach 
Zjednoczonych niepewności, Widzi 
się w tym wyraźne przyznanie się 
do wewnętrznej słabości. Może 
wprawdzłe nieprzyjaciel puszczać w 
świat słowa zapowiedzi o wielkiej 
ofensywie dła uspokojenia umysłów 
własnej ludności w rzeczywistości 
jednak zajął on pozycję wyczekują- 
cą, ponieważ nie może on wcale pnd- 
jać się działań bojowych z widokiem 
na decydujący sukces. Zrozumienie 
tego, obramowane jeszcze w obozie 
nieprzyjacielskim żądaniami inwazji 
na kontynent europejski, jest wynt- 
kiem wydarzeń, które od chwili roz- 
szerzenia się wojny na obszary Azji 
Wschodniej i Pacyfiku cios za clo- 
sem się powtarzały i w niwecz obró- 
cilv wszystkie rachuby przeciwnika. 
Jeszcze na początku grudnia opierały 
się rachuby zwłaszcza państw anglo- 
saskich na trzech błędnych założe- 
niach: 

1. Że nie urzeczywisin'one jeszcze 
wówczas przystąpienie da wojny Sta- 
nów Zjednoczonych odciąży Anglię, 
zdławi całkowicie na morzu mocarst- 
wa paklu trzech i wytrąci z rąk ini 
cjatywę partnerom Osi. 

9 Że wskutek nieuczestniczenia w 
wojnie Amerykf. której udział w bez- 
pośrednich „działaniach wojennych 
obliezono tylko na krótkt czas (Pa- 
eyfik\, i wskutek na wysokie tory na- 
sławionej produkcji wojennej w 
Ameryce, przybędzie stamtąd tyle 
materiału wojennego, że dostawy do 
Zwiask:: Sowieckiego zdołają wyrów- 
nać ich olbrzymie straty materialne 
poniesione w czasie letnich t jesten 
nych miesięcy w r. 1941. 

3. Że ostra zima okaże się najlep- 
szym sprzymierzeńcem. a przez usta- 
wiczne ataki mas rosyjsko-sowieckich 
zdoła się przecież w końcu złamać 
kręgostup niemteckiej armii w poln, 
eo najmniej zaś armfe niemieckie be- 
dą tak osłabione że generał czas 
współdztałając z obydwoma tnnymi 
wspomnianymi czynnikami sprowa- 
dzi powrót Ifstopada 1918 r, 

Wszystkie te rozmowy okazały się 
błędnymi założeniami. Przystąpienie 
do wojny Stanów Zjednoczonych sta- 
ło się nie odciążeniem, lecz bardzo 
ciężkim interesem defiecytowym dla 
państw nieprzyjacielskie', Godne 
wzmianki dostawy mater! `ù wojen- 
nego do Związku Sowieckiego nie 
mogly t nie mogą być uskutecznione 
ponieważ wskutek utraty wielkich 
abszarów  surowcowych potrzeba 
uszczuplonego materiału jak naj- 
gwałtowniej dla zaspokojenia wła- 
snych potrzeb. a dosławy można je- 
dynte markować, są one jednak pod 


względem ilości z powodu braku to- 
nażu nawet pod względem propagan 
dowym bez wartości, Według „Pic 
ture Post“ w samych Słanach Zjedno- 
czonych jest już zapotrzebowanie na 
maszyny okrętówe tak duże, że nie- 
ma dostatecznej ilości surowców, by 
można było każdy nowy okręt wypo- 
sażyć w odpowiednie maszyny. A w 
końcu o zacięty opór niemiecki 1 
wskutek astronomicznych strat bol- 
szewików w czasfe walk zimowych 
oraz wskutek ciężkiej klęski Angli- 
kówe*w Afryce Północnej, załamały 
się ostatnie nadzieje przeciwnika na 
pokonanie mocarstw Osi w Europie. 
Na tle tych faktów ocenia się też w 
sferach niemieckfej generalicji t ad- 
miralicji domagania się strony prze- 
ciwnej inwazji do Europy przez od 
działy angi$lskiej i amerykańskiej 
floty t wojska lądowego, Żądaniom 
tego rodzaju wojskowi niemieccy tym 
ściślej spoglądają w oczy, że wydane 
od czasu Andalsnes, Narw'ku, Dun- 


kierki, Compiegne i Krety zarządze- 
nia najwyższego dowództwa zabezpie- 
czyło naruszenie Europy od jakich- 
kolwiek mających znaczenie niespo 
; dziancek. Nowe metody i broń czeka 
również tułaj tylko na to, by módz 
pokazać przed oczyma Świata wypró 
bowaną już tymczasem ich si'ę, Po 
nieważ jednak Niemcy nie uważają 
przeciwnika za tak naiwnego. jak 
nieprzyjaciel już nieraz niemieckie 
dowództwo, dłatego też nie wierzy 
się w Berlinie w rzeczywiście i po 
ważnie pomyślane angielsko-amery" 
kańske akcje tego rodzaju zaprasza 
| się jednak teraz tak jak i dawniej do 
nich Londyn f Waszyngton, wskazu- 
| jac na Nazaire i Boulogne. W spra- 
wie dostarczonego przez Anglosasów 
Rosji Sowieckiej materfału wojenne- 
go wzruszają jedynie w Berlinie ra- 
mionamf. Przypominają tutaj tylko 
o tym, jak wielkie ilości są potrzeb- 
ne, ażeby jedną tylko armię zaopa- 
trzyć dostatecznie w uzbrojenie, Są 


one obliczenia Anglosas 


z 


to iolści których przy panującym 


tonażu w ogóle przetransportować 
nie można, Pozatem ze strony nie- 
mieckiej uważa się angielski i ame- 
rykański materiał wojenny za małą 
zdobycz w nadchodzących bitwach. 


jw Fantazja i rzeczywistość 


wokół armii żydowskiej 
i eo raz więcej kałastrofalnym braku | Plany światowego żydostwa. — Rola militarna 


|Hebrajczyków w pierwszej wojnie światowej. — 
Komenda po żydowsku. — Syjonistyczny korpus 


na mułatch. — Chodziło o interes. 


Plany żydostwa Światowego na 


Przedsmak tyeh bitew miały już So- temat armii hebrajskiej są już od 


wiety zarówno na froncie południo- 
wym i środkowym, a szczególnie na 
froncie północnym. a ostatnio rów- 
nież w rejonie Świra, Pytanie wro- | 
qów, gdzie obecnie uderzy niemiecka ' 
ofens, w”, określa ich już obecnie ja. 
ko oblężonych. 

Ruchy kłeszczowe globalnego roz- 
miaru już obecnie zarysowują się 
dla rzeczoznawców wojskowych. Od- 
bywają stę działania tworzące kotły. 
przy których to działaniach również 
siły morskie I powietrzne mocarstw 
paktu trzech według wspólnego planu 
zaciskają obszary, nad którymi zda- 
je się Anglosasom w ich chełpliwoś- | 
ci, że mogą triumfować, i 


dawna dyskutowane, I tak 4 grudnia 
1941 r, zebrali się w Waszyngtonie 
delegaci żydowscy ze wszystkich 
części Stanów Zjednoczonych, żąda- 
jąc wystawienia armii z 200,000 ży- 
dów. Podobne życzenia wyrażali ży- 
dzi angielscy, Według komunikatu 
urzędowego organu żydowskiego w 
Anglii „Jewish Chronicle“ z 1 sierp- 
nia 1941 wygłoszono podobne żąda 
nie z okazji pewnego wielkiego ban 
kielu w Manchesterze, Zatem wiet- 
kie słowa które padły na żydow 
skich zebraniach, f 

Tymczasem zdaje s'ę, że warto 
sobie zadać trudu i zbadać na pod- 
stawie danych z pierwszej wojny 


i fiwnseugche sprawach japońskich 


ab, TOKIO, w kwietniu, A więc 
i Japonia ma za sobą chrzest ognio* 
wy z powietrza, Pod tym względem 
mieliśmy aż dotąd wrażenie pewne- 
go upośledzenia w porównan u z in= 
nymi krajami, Aczkolwiek ałarm 
lotniczy już kilka godzin temu zo- 
stał odwołany, stanowi on przed- 
miot powszechnych rozmów. Była 
cudowna pogoda. Morze i bezchmur- 
ne niebo iśnło błękitem, Nagle roz” 
legło się ostrzegawcze buczenie sy- 
ren, Nikt nie chc ał uwierzyć, że to 
alarm, Potem tu i tam zagrzmiały 
strzały artylerii przeciwlotniczej a 
radio zapowiedziało, że nad Japonią 


ukazały s'ę nieprzyjacielskie samo* 


loty. Urzędowe 1 prywatne sfery wy- 
ciągają obecnie rzeczowe wnioski: 
feśli nieprzyjacielskie sły rzeczy- 
wiście próbowały przeds'ęwziąć po“ 
ważny alak, trzeba stwierdzić, że 
się nie udał, albowiem skutki były 
minimalne, Wojskowe obiekty nie 
zostały trafione, Wydaje się. że 
w ogóle Bie zrzucono bomb kruszą- 
cych, a tylko bomby zapalające, któ 
re zapaliły kilka prywatnych małych 
domków. A to nie zrobiło w Japonii 
wielkiego wrażenia. Dz'ałanie bomb 
zapalających było znacznie mniejsze 
nż w innych krajach. i jak spo” 
dziewano się w Japonii, Japońskie 
miasta składają się przeważnie z ma 
łych jednopiętrowych domów drew- 
nłanych, ogólnie więc przypuszcza” 
no, że wystarczy kilka bomb zapa- 
lających, by całe miasta spłonęły, 
Wobec minimalnych skutków panu“ 
je ogólne przekonanie, że celem na- 
lotu było głównie fotografowanie 
przez amerykańskich lotników i że 
bomby zabrano raczej na wszelki 
wypadek, 


bpm EE R, 


Przemawia za tym fakt, że nałot 
odbył się w biały dzień, podczas 
przecudnej pogody a samoloty le” 
ciały niezwykle nizko, częściowo na 
wysokości 50 metrów, strzelając z 
karabinów maszynowych, co Ja- 
pończyków bardzo oburza, albowiem 
takie postępowanie jest niezgodne 
z zasadami wojny, 

Liczba ofiar jest na szczęście 
mała, Japońska prasa omawia nalot 
na tle całokształtu wojny i podkreśla 

jego bezcełowość z punktu widzen a 
militarnego. „Ameryka“, pisze ;,Asa 
hi Shimbun“, „widzi jedyną możli“ 
'wość zwycięstwa w prowadzeniu 
t. zw, „drobnej wojny” przy pomo- 
cy łodzi podwodnych i lotnskow* 
ców, W tym celu amerykańska ma 
(rynarfta trzyma w pogotowiu eskad- 
ry do szybkich napadów, składające 
|z z krążowników, kontrtorpedow” 
[esw i lotniskowców, Wielka szyb- 
kość tych eskadr, ich szybkie poja” 
wianie się i zn łkanie, w dodatku 
olbrzymie przestrzenie Paeyfku, są 
przykre, Ale ło i wszystko, Z wy- 
| jatkiem przygodnych napadów 
eskadry te nie mogą nie wskórać. 
Nigdy nie będą wstanie zdobyć baz. 
z których byłby możliwy prawdzi- 
wy atak na obszar japoński, by 
| odebrać zdobyte przez Japonię tere- 
ny podczas kampanii w Azji Wschod 
niej, 

Wobec tego cały sens tych na” 
padów polega na kłucu szpilkami 
narodu japońskiego, które jednak 


na Japończyków nie robi żadnego 
wrażenia. Głównym celem tych na- 
padów jest chyba propaganda w 
Stanach Zjednoczonych: Ameryka“ 
nom trzeba od czasu do czasu 
unsocznić, że istnieje flota Stanów 
Zjednoczonych i poczyna sobie tak. 
jakby atakowała przeciwnika, Gdy- 
by Ameryka rzeczywiście miała za” 
miar zadawać klęski Japonii, to flo- 
ta amerykańska musiała by się od- 
ważyć na stoczenie bitwy z flotą ja: 
pońską. Ale o tym widoczn e się nie ' 
myśli, Skończyłoby się to dla Ame“ | 
ryki fatalnie. Z tego względu Japo- 
nia nie potrzebuje się obawiać 
„drobnej wojny* Ameryki, Jako 
ostrzeżenie ten pierwszy atak lotni- 
czy był pouczający i pożyteczny“, 
Poan'jając to interesujące przeżycie, 
ną ogromnych obszarach wschodnio 
azjatyckich terenów działań wojen- 
nych panuje względny spokój, Po 
zlikwidowanin Amerykanów na pół 
wysp'e Bataan i wzięciu do niewoli 
60.000 żołnierzy, opór amerykański | 
na Filipinach prawie się skończył. | 
Japońskie wojska zajmują dalsze 
wyspy fil pińskie, bez boju, Obsa- : 
dza się także wyspy na zachód od 
Sumatry. 

Akcja ta jest ulubionym  zaję” 
ciem japońskich armii, Młody kapi- 
tan otrzymuje, zależnie od wielkoś” | 
ci ob ektu, kifkaset żołnierzy, kilka 
holowników oraz barek i płynie so- 
bie, Czuje się jak samodziełny wódz 


przygody jak dzieci, 

Po wylądowaniu japońskich wojsk 
zjawiają się pędem tubylcy, prze” 
ważnie bez drżenia łydek, i ofiaro- 
wują orzechy kokosowe i papierosy. 
Wtkrótce potem zjawia się także 
miejscowy holenderski garnizon, 
składający się z kilku zażywnych 
urzędników i żołnierzy, Bez walki 
i gwałtu dochodzi do omówienia 
sprawy przekazania. I tak od wyspy 
do wyspy. Specjałną .,frajdę'*" mają 
Japończycy, jeśli zjawią się na te” 
renje suwerennym jakiegoś sułtana 
tubylczego, Sprawozdania korespon- 
dentów pławią się w opisywaniu 
wspaniałości tych pałaców, Sultano” 
wie zupełnie dobrze się zorientowali 
w dzisiejszej historii świata, Wy- 
wieszają na swoich pałacach japoń- 
ską flagę, przyjmują bardzo przy- 
jaźnie japońskich dowódców i pod“ 
dają swoje sułtanaty pod panowanie 
japońskie. 

A propos sułłanów na Malajach: 
— niedawno wszyscy przybyli do 
Singapoore i zapewnili japońskiego 
głównodowodzącego generała Ya- 
mashitę o swojej lojalności, Złożyli 
także oficjalną wizytę admiratowi 
dowodzącemu japońską flotą na mo 
rzach południowych, który ich przy- 
jął na swoim okręcie flagowym. 
Singapoore przeżyło w tych dniach 
podniosłą chwilę otwarcia 28 szkół 
ludowych dla dzieci malajskich, 
które do tej pory wzrastały jako 


`i admirał, Żołnierze cieszą się na analfabeci, 


[| 
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nych, a tych zwalnia się zawsze po kilku latach... Nie, 


1942 
asowei — współżycie narodów 


byłoby teraz znaleźć opuszczoną przez 


światowej, jaką rolę odegrali żydzi 
w tym czasie jako żołnierze brytyj: 
skiego imperum, Najlepszy dokue 
ment w tym zakresie stanowią prze- 
de wszystkim urzędowe i żydowsk e 
twierdzenia. 

Żydowski komitet służby wojennej 
polecił rabinowi Adlerowi opubliko- 
wać przegląd udziału żydów w służ 
bie wojskowej, W przeglądzie tym 
oceniono ogólną liczbę żydów na 
terenie brytyjsk' ej wspólnoty naro- 
dów na 420,000 osób. Z ich szerce 
gów znajdowało się w czasie wy- 
buchu wojny 600 osób w rezerwie i 
milicji, 400 w regularnej armii i 50 
w marynarce, Po wprowadzeniu 
obowiązkowej służby wojskowej do 
składu sił zbrojnych należało około 
10,000 żydów, w tej liczbie 1140 nfi 
cerów, Do końca perwszej wojay 
światowej miało być według Adlera i 
„Jewish Chronicle" z 24 stycznia 
1936 r, powołanych pod broń około 
50.000 żydów, 

W robu 1917 m'at być nawet wy. 
stławiony w Anglii pułk żydowski, 
którym dowodził nie żyd pułkown k 
Patterson. Komenda miała być rze 
komo nie rzadko podawana w ję- 
zyku żydowskim, Dwa "dalsze ba- 
taliony zostały zorganizowane póź. 
niej, a żołnierze ich pochodzili 
główne ze Stanów Zjednoczonych 
i z Kanady, Oddziały te — wia 
domość tę podajemy za „Jewish 
Year Book* z 1937 r, — zostały wy 
słane w r, 1918 do Palestyny. 

W Egipcie zoryawzowano w P, 
1915 syjonistyczny korpus na mu 
łach, który był przeznaczony do 
transportu amunicji na froncie Gal- 
Ipoli. W r. 19'6 został on rozwiąza 
ny, Wszystkie te oddziały żydowsz'e 
nie cieszyły się szczególną sławą w 
armi brytyjskiej, Wkrótce też wy- 
naleziono dla nich hasło, które cha- 
rakteryzowało postawę żydowskiehy 
bohaterów: „No advance without 
security”, Zawarte w tym powiedze- 
n'u podwójne znaczenie ginie n'c- 
stely w tłumaczeniu, Znaczy ono za- 
równo „żadnej zaliczki bez. pewnoś- 
cl", jak również „żadnej ofensywy 
bez zabezpieczenia”, 

Było $0 żydowskich podpułkowri 
ków i w'elu majorów, jak również 
jeden generał brygady nazwiskiem 
H, Seligman, Żyd sir John Monash 
został mianowany w r. 1918 głów.o 
dowodzącym wojskam* australijski- 
mi we Francji w randze generała 
podporucznika, Były minister wojny 
Hore Belisha służył w taborach, 

Ośw'adczeniom wymienionego wy 
żej rabina Adlera zawdzięczamy 
również oficjalną wiadomość, że 
wśród żołnierzy żydowsk ch znai- 
dowała się przede wszystkim dużn 
liczba krawców i innych rzem eśŚ!ni- 


(Dalszv ciąg na str. 5-ej) 


drwali chatę, by 


Wiezień Stalina 


Ania wskakuje do wody. Wychylam się przez burtę, 
by jej pomóc. Łapię ją za rękę, potem wciągam do łodzi. 

Naokoło bzykają kulki. Wykręcam i wyjeżdżam na 
pełne morze. 

Choć motor warczy, słyszę głos dzwonu alarmowego, 
słysze strzały. Widzę ludzi biegnących do portu. 

Niepożądane towarzystwo genisty miało swoje dobre 
strony. Mam karabin; szkoda tylko, że w magazynie jest 
pieść naboi. Ania okręca się żaglem i wyżyma mokre ubra- 
nie. - 

— Podam się za Anglika, jeśli spotkamy angielski 
statek, a ty nie będziesz nic mówić, jesteś zbvt wyczerpa” 
na. Powiem, że jesteś obywatelką angielska. Nie. pozosta- 
wią nas na morzu. Naizorsze mamy już za sobą. 

Jedziemy fak szaleni. Z nółnocy dmie silny wiatr. 
Woraw d-ie nigdv jeszcze nie jechałam motorówka na mo- 
rzu, ale dobrze sie znam na motorach. Nie mam kompasu; 
zasłonuja mi mo słońce. 

Gdy się ściemniło, wvłaczam motor. , Kładziemy sis 
na dnie todzi. Obręwam Anio brezantam, h'ora jej zimne 
rece w swoje dłonie i przytulam jej główkę do swojej 
piersi. 

Nod nami metinin- heata unosi. sią na. falach 
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zę? A moje bor zwolniona w rocznice rewolucji bol- 


szewickiej? Nsleżałąa przecie do przestępców  krvminal-, 


zrobiłem dobrze, odpowiadam sobie. Nie byłaby przetrzy- 
mała zimy nad Morzem Białym. Zimę z szalejącymi bu- 
rzami śnieżnymi, z  czterdziestostopniowym mrozem w 
nieopalanych barakach, przy ciężkiej pracy. , f 

Jeśli się czeka na świt, czas dłuży się niesłychanie. 
Ciemności nocne nie chcą ustępować. Wreszcie kładzie 
się szary, pochmurny dzień na morze. 


XI 
ŚMIERĆ ANI. 


Zapuszczam znowu motor. Choć oczy bolą od wypa- 
trywanid, nie widzę nigdzie ani jednego, statku. 

Trochę prowiantów, które przed kilku tygodniami 
ukryłem w skrzyni z narzędziami, spleśniało. Pomimo to. 
spożywamy je łapczywie. Męczy nas pragnienie. Ania leży 
w milczeniu na dnie łodzi. Jest zupełnie wycieńczona. 

Około południa wyłania się na horyzoncie brzeg. Jesteś- 
my gdzieś między uiściea Dźwiny a Onegi. Ląd coraz bli- 
żej. Niedzie nie widać śladu ludzkich osiedli. 

Pod wieczór wieżdżamy do jakiejść zatoczki. Dobijam 
do brzegu. Pomagam Ani wyjść z łodzi. Następnie zabie- 
ram karabin, żagiel brezentowy i nóż. Kamieniem wybijam 
dziurę wanie motorówki i spycham ją na głebinę. Przychy* 
la sie na bok i tonie. 

Zdałe sobie snrawe. Że ucieczka sie nie udała. Nie mie- 
liśmv sezczećria do stat rtm. Ltóruch przecie tyle było 
porcie. A podróżować setki kilometrów piechotą, to ponad 
siły Ar! Ab-riadnatr data4 jej ducha, mówię: 

— Na półwyspie kolskim nanewno trafimy na karel- 
skich koczowników albo też rvbalków, i przezimujemy 
u nich. A na wiosne pótdziemv dale. Naiważniejszą rzecza 


YE? 


mieć dach nad głową. 

Wędrujemy wzdłuż morskiego brzegu. Niedaleko rze- 
czywiście znajdujemy chatę. Ostrożnie podsuwam się do 
niej. Jest opuszczona. Podczas instalowania się w niej szu- 
kam drutu, by móc zrobić haczyki do łapania ryb. 

Ania roznieca ogień. 

— Nałóż suchego drzewa, by nas dym nie zdradził. 
Będziemy mogli palić tylko w nocy, = mówię. 

W chacie jest ognisko i kocioł do gotowania wody. 
Przy ognisku są dwie ławki. Pod ścianami prycze ze słomą. 
Zmęczeni i zziębnięci kładziemy się. 

W nocy kilka razy budzimy się, Drżymy z chłodu. 
Ostry wiatr wieje przez szpary w ścianach. Ania przytula 
się do mnie, jakby szukała obrony. 

Rankiem podnoszę się ostrożnie, by jej nie zbudzić, ale 
nie śpi już. 

— Rozg'>dnę się po okolicy, — powiadam. — Może 
spotkam karelskich rybaków. — 

Zaledwie stanąłem na brzegu, widzę na pełnym morzu 
statek. Ziawia się o dwadzieścia cztery godziny za późno. 
Statek z ładunkiem drzewa, tanieso rosviskiego drzewa, na 
którem jest krew, i pot, i łzy dzieciałLów tysiecy niewin- 
nech skazańców — białych ni="olników. Gorycz zalewa 
mi serce. A statek niknie w oddali. 


Szyttam na brzeen ptasich 13, Naole nada nied-lako 
tra Cheha nie z kierunku, w którym 750'duie sie chata... 
Tak, stamtad 
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GONIEC CODZIENNY 
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Winston Churchill nazwał Indie | ga i ryżu na drugim miejscu, a psze | wprawna bawełny z 3,8 do 10,3 mi- 
„Bajjaśniejszą perłą w brytyjskiej | nicy na trzecim miejscu, Według 


koronie", Ze wszystkich plantacyj 
brytyjskich Indie są najbogatsze, 
Już w r. 1682 mogła angielska 
,„„Wschodnio „ Indyjska Kompania" 
wypłacić dywidendę w wysokości 
150 od sta, Niezliczone miliony fim- 
tów szterlingów ciągnęły londyń- 
skie worki złota coroczne z Indyj, 

Te bogate zyski angielskiej plu- 
tokracji epłaca nędza milionów 
knduskich wieśniaków, Indie są 
krajem włościan, 89 proc, ludnoś- 
ei indyj żyje na wsi. 67 proc, zaj- 
muje się uprawą roli i hodowlą by- 
dłu. Obok 2575 miast indyjskich 
znajduje się 700,000 wsi, które decy 
dują o charakterze kraju, Powierzch 
Bia Indyj wynosi 407 milionów hek- 
tarów, z tego pod gospodarstwo 
wiejskie przypada 160 milionów hek 
tarów A 79 milonów hektarów na 
lasy, 

80 proceit całkowiiego eksportu 
Indyj stanowią produkty rolnicze, 
Prawie całkowite zapotrzebowanie 
rynku św altowego na jutę pokrywa 
ły do wojny Indie, Indyjski eksport 
bawełny stoi na pierwszym miejscu 
w świecie. eksport cukru trze'inowe- 


wiskkości powierzchni uprawnej 
ryż zajmuje wśród roślin użytecz- 
nych czołowe miejsce, w r. 1937 po- 
wi«æzchnia uprawna tej rośliny zaj- 
mowa 29,1 miliona hektarów. Pod 
uprawę pszenicy zajmowano 134 
milionów hektarów, pod bawełnę 
10,3, pod jęczmień 2.6 Pd trzcinę 
cukrową 1,7, pod len 1.4 i pod her- 
batę 0,5 miliona hektarów, 


Znaczne jest też pogłowie bydła 
w Indiach: obok 42 milionów sztuk 
bydła rogatego jest tam prawie 19 
milionów owiec i 16 milionów kóz, 


Anglia kerowała rozwojem pro- 
dukcji rolnej w Indiach bez uwzgłęd 
nienia życiowych interesów narodu 
hinduskiego powodując się tylko po 
budkami własnego zysku, I tak sta= 
le powiększano powierzchnię upraw 
ną plantacyj, które panom brytyj- 
skm dawały stosunkowo najwięk- 
szy pożytek, Ciekawe pod tym wzgię 
| dem jest porównanie sprzed 40 lat, 

Od roku 1896 do 1937 wzrosła po- 
wierzchnia uprawna herbaty w In- 
; diach i na Cejlonie ze 162.000 ño 
1 564.000 hektarów, powierzchnia 


marara -M ‘M 


Ostatecznie stwierdzono brak w 


Nm 


ilona hektarów, Powierzchnia upra- 
wna ryżu; który stanowi najważniej 
szy środek żywności dla ludności, 
zwiększyła się w tyqh samych czter 
dziestu latach jedynie z 28,1 na 29.1 
miliona hektarów, Skutek tego jest 
taki, że Indie, które przy bogactwie 
swojej ziemi mogłyby z ławością 
wyżywić się same, muszą corocznie 
sprowadzać znaczne iłości żywności, 
W latach złych zbiorów skutkiem 
brytyjskiego systemu wyzysku byłv 
straszl we głody, 


Już tylko bogate zyski, jakie ciąg 
nie Wielka Brytania z rolnictwa 
Indyj czyną sprawę zrozumiałą, że 
nie zrzeknie się ona dobrowolnie pa 
nowania nad Indiami, Wszelkie 
obietnice przyszłej samodzielności, 
przy pomocy których to obetnie 
chciano wycisnąć znowu z Indyj no 
we krwawe ofiary dla wojny są tyl 
ko takim samym łudzeniem jak w 
czasie pierwszej wojny Św atowej, 
Dla uzdrowienia stanu włościańskie- 
go i całego gospodarstwa w Indiach 
istnieje jedna tylko droga, radykal-' 
ne' oddzielenie Indyj od ich brytyj- 


skich wyzyskiwaczy, 
r u 


IU 


o wywiezionych dzieciach 
Wyniki podróży ekspedycji szmopamacy do Mińska 


Przed paru tygodniami po- 
daliśmy wiadomość o ekspedy- 
dycji do Mińska, zorganizowa- 
nej przez Samopomoc, a ma- 
jacej na celu odszukanie dzie- 
ci, wywiezionych przez bol- 
szewików z obozów letnich w 
okręgu generalnym Litwy. 
Przyczyną zorganizowania ek- 
snedycji była wiadomość otrzy- 
mana z Mińska o tym, że rze- 
komo w jednym z tamtejszych 
przytułków znajdują się dzie 
ch pochodzące z krajów bał- 
tvckich. Komitet główny po- 
stanowił te pogloskę zbadać 
na miejscu i przy tej okazji 
zbadać pochodzenie dzieci w 
mińskich przytułkach. 


Obecnie, po powrocie ekspe- ; 


drcji, stwiedzono ponad wszel- 
ka watpliwość, że na terenach 
białoruskich, zajętych przez 
wojska niemieckie nie natra- 
fiono na żadne ślady dzieci, 
wywiezionych przez bolszewi- 
ków. Wprawdzie w zakładach 
wvchowawczych w Mińsku 


znajduje się bardzo wiele dzie- ! w Druskienikach, 


ci, które skutkiem wypadków 
v'ojennych straciły, czy zgubi- 
ły swych rodziców, lecz to są 
dzieci pochodzące z tych te- 


renów, tj. z miast i okolic Miń-' 


ska, Witebska, Połocka itp. 

Władze niemieckie, kieru- 
jąc dzieci do przytułków, prze- 
prowadzają skrupulatne bada- 
nie narodowości i pochodzenie 
dziecka, tak że omyłki są wy- 
*luczone. Nie znaleziono ani 
jednego dziecka, pochodzące- 
zo z krajów bałtyckich. 

Ekspedycja również ustaliła, 
że bolszewicy skierowali do 
obozu w Druskienikach wie! 
dzieci z Mińska, które również 
nie powróciły do swych rodzi- 
ców, tak samo, jak nie wróci- 
ły dzieci, zabrane do tego obo- 
zu z Wilna. 

Skrupulatnie przeprowadzo” 
ne rozpytywania i badania u- 
staliły, że w tym wypadku za- 
szedł wypadek bezmyślnego 
okrucieństwa ze strony żydów. 
Mianowicie kierownicy obozu 
żydzi z 


Fantazja i rzeczywistość 


wokÓót armit Żygwdaowstułej 


(Dalszy ciąg ze str. 2-ej). 


ków, którzy zatrudnieni byli koło 
maszyn jak również w pracowniach 
fotograficznych, 

Adler podaje liczbę poległych ży- 
dów 2,324, „Jewish Year Book” z 
1037 r, mówi natomiast o 2.120 oso- 
Lach, Odnosi się to do żydów całego 
imperium. Zgodnie z tym, jeśli się 
przyjme, że podana wyżej przez 
Adlera liczba 420,000 żydów  iest 
prawdziwa, to stracili oni około 5 i 
pół osoby na tysąc, 

Jeśli się uwzględni natomiast ogól 
ng liczbę Indności żydowskiej w im- 
perum wedlug naszego poglądu na 
co najmniej 1,200,000 do 1.500,000 — 
ło wypadnie najwyżej dwóch żołnie- 
rzy na tysiąc, Jeśli sobie uprzytom- 
nimy, że przypadkowo leżąca przed 
nami listą strat z okręgu sudeckiego 
w pierwszej wojnie światowej wvkz 
zuje 44 poległych na tysiąc, to za.- 
sie nie można mówić o zbyt wielkiej 
ofierze synów Izraela dia Anglii. 

Zapał wojenny żydów nie był jak 
np, podkreśla „Times“ z 8 grudnia 
1924 r, w rzeczywistości wielki, „Da'- 
lv Chronicle" z 30 marca 1916 r. 
wskazuje na to, że żydzi którzy me 
N się stawić na podstawie powszet! 
neogo obowiązku służby wojskowej, 
często obowiązku lego nie spełniali, 
Z tego powadu znalazla się pewnego 
raru w Bufauśre I8 żydów równo- 
eześn e przed sglom, 


„East London Observer“ z 1 kwiet 
nia 1916 r. pisałł że w Stepaney, 
| przedmieściu Londynu, odbywał się 
sąd wojenny przed którym odpow a 
dali przede wszystkim żydzi z powo- 
du łazikostwa. Podczas takich prze- 
wodów sądowych odbywały się w 
sali dla przysłuchujących się tak 
bezwstydne sceny, że musiano salę 
często opróżniać, 


W „Jewish World“ z 12 kwietnia 
1916 fr, i w „Jewish Chronicle" z 7 
kwietnia 1916 — a zatem w żydow- 
skich gazetach — sami żydzi przy- 
znali się, że stosowali oni przyno- 
szące wstyd przekupstwa i oszustwa, 
by się nwolnić od służby wojskowe). 
Zgodnie z notatką „Daily Sketch” z 
2 grudnia 1915 r, żydzi oświadczyli, 
że Anglicy powinni tylko sami iść 
na wojnę Nie jest to przecież kraj 
żydów, a czym więcej padnie Angli- 
ków. tym więcej miejsca pozostan.e 
dla żydów, 

Lecz zu to można było znaleść ży. 
dów we wszystkich interesach, które 
mały związek z dosławami wojen 
nymi. Dowodzi tego artykuł w „Je- 
wish Chronicle“ z 25 listopada 1931 
r, Jeden z kierowniczych żydów z 
branży konfekcyjnej chełpił się tym, 
jak wielki zbił on kap'tał na dosta- 
wie mundurów. które wytrzymywały 
tylko jeden miesiąc, „To bylo wspa- 
vale” — zapewniał on — „Die Lądz 
za szmaty“, 


Mińska — Figielewicz i Zel- 
dowicz, natychmiast po wy- 
buchu wojny postarali się o 
pociąg i niezwłocznie wywieźli 
dzieci z obozu, wybierając per- 
fidnie tylko te dzieci, które 
miały rodziny i rodziców. Z 
pośród sierot nie zabrano ani 
jednego dziecka. Żydzi mieli 
w tym rodwójny cel: po pierw- 
sze, jadąc wraz z dziećmi, za- 
pewniali sobie dojazd do od- 
ległego zaplecza i wzzlędnie 
bezpieczną jazdę; po drugie, 
dobrze rozumieli, że odrywając 
dzieci od rodzin, które zosta- 
ną niewątpliwie wyzwolone od 
sowieckiego jarzma, wyrządza” 
ią w ten sposób wielką krzyw- 
dę i ból zarówno dzieciom, jak 
i rodzicom, Fakt ten jest jesze 
cze jednym dowodem niesły- 
chanej podłości żydokomuny. 

Gdzie te dzieci znajdują się 
obecnie — niewiadomo? Nie 
ulega tvlko watpliwości, że 
niema ich na obszarach, zaie 
t-ch przez woiska niemieckie. 
Ustalono tylko na nodstawie 
opowiadań uchodźców, że 
eszelony z dziećmi przejeżdża- 
ły przez Kijów i podobno bvłv 
|ierowane na Kaukaz. (r) 


Sprawa Zwrotu 
niektórych domów 


Zarządzenie w sprawie  częścio- 
wego zwrotu niektórych . domów 
znacjonalizowanych wydane 2 kwiet 
nia 1942 r. przez p, Generalko-imis- 
sara w Kownie przewidywało, iż od 
20 kwietnia we wszystkich rejoro- 
wych biurach mieszkaniowych będą 
wydawane wszystk m  właściciełom 
domów formularze podań o zwrot 
domów, Chociaż ten termin minął 
dawno, biura rejonowe jeszcze nie 
zatroszczyły się o zaopatrzen e się 
w powyższe formularze, jak rów” 
nież nie udziełają zainteresowanym 
informacyj, 

Sprawa częściowego zwrotu do- 
mów, jako jedno z doniosłych Za” 
rządzeń władz niemieckich, goją- 
cych rany, zadane naszemu życiu 
przez rządy bolszewickie, wywołała 
wśród licznych rzesz pokrzywdzo” 
nych wielkie zainteresowanie. Z tej 
racji wiele osób zwraca sę do biur 
po formularze i niepokoi się ich 
brakiem, Należy jednak pam ęlać. 
że ostateczny termin składania po- 
dań upływa dopiero za dwa miesią” 
ce, w dn'u 30 czerwca, i mimo Na- 
wet kilkudniowego opóźnienia przy” 
bycia formularzy de biur rejono- 
wych zainteresowani niewątpliwie 
zdążą złożyć swe podania, W tej 
sprawie niedługo podamy wyczer” 
pujące "wyjaśnienie. o m. 
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Admirał Stirling, były głównodo-į wyczynów na polu wojny i obrony ļtwo nad wszystkimi lotniskowcami 
| morskiej, ponieważ w ciągu swojej | foty amerykańskiej, , 


wodzący marynarką amerykańską, 
przez swoje sensacyjne f 
głoszone bez obsłonek wywody 
na łamach „Daily Mail“ w sprawie 
katastrofalnej sytuacji aliantów na 
morzu, udzielił już przed miesią- 
cem bezpośrednio również odpo- 
wiedziałnemu szefowi amerykań 
skiej marynarki i działań wojen. 
nych na morzu, admirałowi Erne- 
słowi Józefowi King'owi nauk’, że 
za najpilniejsze zadanie należy u- 
ważać walkę z „niebezpieczeństwejm 
Nr, 1", którym się stały łodzie pod- 
wodne przeciwnika. Kemisja mor. 
ska kongresu amerykańskiego wea- 
le nie skrywała, że niedopisanie 
patroli morskich i lotniczych prze. 
cîwko ofensywie niemteckich łodzi 
podwodnych sprawia jej nie tylko 
bardzo wielką troskę, lecz również 
największe rozczarowanie, Jest to 
zła reklama dla głównodowodzące- 
ga flotą Stanów Zjednoczonych, 
którego Roosevelt przed kilku do- 
piero miesiącami wyposażył w tak 
nadzwyczajne pełnomocnictwa. zwła- 
szeza że w międzyczas'e liczba stra- 
conego tonażu aliantów, wywołana 
jedynie  rozpoczętymi w styczniu 
działaniami niemieckimi u wybrze- 
ży Ameryki w dramatycznym tem- 
pie zbliża się do zakończenia dru. 
g'ego miliona TRB. 


I tu właśnie oczekiwano od Er- 
nesta Józefa Kinga szczególnych 


f 


wy- i 


kariery morskiej zdobył on obszer- 


Jako szefowi patroli na Półnoe- 


ną, praktyczną, obejmującą wszyst- nym Atłantyku powierza Roosevelt 


kie rodzaje broni floty, wiedzę: 
Człowiek, który z celującym wyni. 
kiem ukończył studia marynarsk'e. 
który brał czynny udział zarówno 
w wojnie amerykańsko-hiszpańskiej. 
jak również w wojnie światowej 
jako adjutant głównodowodząceyo 
atlantycką flotą amerykańską, ad. 
mirała Mayo, człowiek, któremu 
przez wiele lat powierzauo prowa- 
dzenie akademi: marynarskiej w 
Annapolis i który w r, 1926 prze. 
chodzi do broni łodzi podwodnych 
jako szef bazy łodzi podwodnych 
w New London, ażeby w dwa lata 
później, mając 50 lat, uczyć się lot- 
nictwa, — taki człowiek musiał w 
oczach Amerykanów posiadać 
dość sły i inicjatywy, by sprostać 
wielkim zadaniom, 

Już w dwa lata po jego przejściu 
do lotnictwa oddano mu dowództwo 
ną lotniskowcu „Lexington“, W ro- 
ku 1938 przechodzi jako kontradmi- 
rał do kierownictwa biura aeronau- 
tycznego marynarki, w r. 1935 zo- 
staje szefem lolnictwa wywiadow- 
czego, a następnie lotnictwa bojo- 
wego marynarki. Pod jego kierow- 
nictwem zakłada się bazy lotnicze 
na odcinku północnego Pacyfiku, na 
Alasce 1 na Aleutach, W roku 1938 
otrzymuje wiceadmirał King dowódz 


AB 


Kingowi w r. 1940 nowe zadanie, 
które jeszcze w tym samym roku 
doprowadza do jego nominacji na 
szefa floty atlantyckiej, Katastrofa 
na Hawajach powoduje że admirał 
King pod koniec roku 1941 przejmu 
je również funkcje szefa floty na 
Pacyfiku, generała Kimmela. Jako 
głównodowodzący marynarką wojen 
ną Stanów Zjednoczonych skupia 
on w swoim ręku pełną władzę roz- 
kazodawczą związaną z posiadanym 
dotychczas przez admirała Siarka 
urzędem szefa działań wojennych 
floty, Rozmiar władzy rozkazodaw- 
czej. która rozrosła się na wszystkie 
morza świata, 

Lecz Atlantyk, Pacyfik i wschod- 
ni Ocean Indyjski stały stę wielkimi 
centrami dla ofensywy  mecarsiw 
paktu trzech, King zmuszony został 
do roli defensywnej, Fakt, że nie 
może on tej defensywie podołać na- 
wet w bezpośrednim zasięgu władzy 
Stanów Zjednoczonych u ich wybrze 
ży, staje się wobec jego militarnej 
wiedzy faktem nad którym warto się 
zastanowić; ujawnia on jednak i to. 
ze wobec stły prowadzonej przez Oś 
wojny również na odcinku wojny 
morskiej nic nie może zdzłałać ża- 
den człowiek ant żaden środek wo- 
jenny. 


1942 


Wykażmy przez nasze wspólne czyny 


- 


wele zwycięstwa nad bolszew'zmem 


(WALÓWNIE 


Gandhi przemawiał na temat naj. 
istotniejszego zagadnienia politycz- 
nego, jakim jest zgoda i jednolite po. 
stępowanie Hindusów 1 mahometan; 
oświadczył, że brytyjskie propozycje, 
z którymt przyjechał do Indii Cripps, 
są zbyt śmieszne. by miały wywołać 
jakikolwiek oddźwięk, 

x 

Nowozelandzki premier Fraser o- 
świadczył żołnierzom pewnej grupy 
wojsk, którą inspekcjonował, że bę. 
dą on! tymi, którzy zdobędą Tokio. 

X 

W Johannesburg (Południowa Af-* 
ryka) poczyniono przygotowania do 
obrony przeciwiołniezej oraz prze. 
prowadzono ćwiczenia alarmowe, 


X 


Waszyngtońskie biuro informacyj- 
ne udowodniło swoją prawdomów. 
ność podają śmieszną wiadomość. 
według której w państwach Ost 
szkoli się obecnie w służbie wojsko- 
wej — dwunastoletnte dziewezynki, 

X 

Japończycy rozbudowują Batawię. 

b. stolicę Indii Hotenderskich, na ol- 


4 


brzymią bazę morską i lotniczą, No.) 


wa bazą zabezpiecza linię Szonan į 
|Singapoore) — Manila, 
x 
Generał Wavell przemawiał przez 
radio, przygotowująe ludność Indii 
do tego. że Japończycy mogą wkrót- 
ce wylądować na którymś miejscu 
wybrzeży indyjskich. 
X 
Premier Mackenzte King podał do 
wiadomości, że obecnie między Wiel. 
ką Brytanią a Stanami Zjednoczo- 
nymi toczą się narady nad wyjaśnie- 
niem sprawy przyszłych dyplomaty- 
cznych stosunków między Ollawą 
(Kanada) a Vichy, 
X 
Eden podał do wfadamości Izby 
posłów, że Churchill zaakceptował 
plan zorganizowania sztabu genersi. 
nego do prowadzenia skombinowa- 
nych operacyj wojennych. 
X 
LA LINEA, Angielskfe siły zbroj- 
ne morskie w Gibraltarze wprowa. 
dziły do cieśniny. morskiej sześć 
hiszpańskich okrętów handlowych i 
zmusiły je da zawinięcia do Gibral- 
taru, gdzie zostały one poddane ^ 
strej kontroli, 


Iwadie uzeników bohodu pirwszomajoweo 


w ogrodzie Berzardyńskim 


W awiązku z ciekawie zapowia-. 
artystycz- | 
nymi w godz, 16—19 w ogrodzie; 
Bernardyńskim spodziewana jest w | itp, względnie koce 
ek je wi- | które pozwoią wygodniej obacrwo- 
Ponieważ il ) miejsc sie- | wać imprezy, Wstęp na imprezy jest 
egraniczona ! bezpłatny. 


dającymi się imprezami 


razie pogody duża 
dzów, 


dzącvch delále 


Drezdeńs 
przybędzie úo 


jest 


ç 


(okolo 759 miejsc), zalecamy uczest< 
nikom obchodu, aby przynieśli z %0- 
ką skladane krzesełka, taborety 
iub płaszcze, 


i Kwartet Smyczkowy 
Wilna 11 maja > 


Z powodu wielkiego powodzenia ! chowują swoją ważność. Bilety w 
daje Drezdeński Kwartet Smyczke- | cenie jednej marki można nabyć 
wy jeszcze jeden występ gościnny | w Wydziale Propagandy General. 


w Rydze, Wskutek tego przesuwa 
się zapowiedziany na piątek, 8 maja, 


koncert w Wilnie na poniedziałek, | uł. 
| „Wilnaer Zeitung”, uł, Gedmino 21. 


11 maja, Zakupione już bilety za- 


W dniu 8 maja, w sali związków 
zawodowych przy ul, Grosse Str, 
(Wielka) 66 odbędzie się © godz, 16 
zebranie—narada delegatów i za- 
stępców delegatów wszystkich przed 


komm.'ssar'a, placówka w Wilnie, 
Gedimino 16 i w administracji 


Zebranie delegatów przedsiębiorstw 


Obecność 
wszystkich jest konieczna, gdyż bę- 
dą omawiane bardzo ważne sprawy, 


(a. 


siębiorstw w Wilnie, 


Jèk otrzymać zezwolenie 
sa kupno obuwia i ubrania? 


Na miasto Wilno ustalono 11 
punktów przydziału, w których 
mieszkańcy mogą otrzymać zezwo 
lenia na kupno artykułów odzieżo. 
wych oraz obuwia, Ubiegający stę 
o zezwolenie muszą wypełnić w 
punkcie odpowiednie blanktety przy 
czym oddztetne na obuwie, a od- 
dzielne na ubrania czy też tkaniny. 
Jednocześnie ubiegający się oraz c3- 
ła rodzina na jego utrzymaniu wcią 
znięci są do kartoteki, Potrzebne to 
jest dla ułatwienia kontroli sprawie. 
dłiwego fî racjonalnego rozdziału 
kontyngentów między mieszkańca- 
mf danego rejonu. Należy przy tym 
zaznaczyć, że każdy ubiegający się o 
zezwolenie must zgłosić się da punk 
łu, do którego przydzielona jest je. 
go dzielniea, Żaden inny punkt jego 
nodanfa © udzielenie zezwolenia nie 
przyjmie. Także bezskuteczne jest 
zwracanie się w tych sprawach do 
jakichkolwiek. innych urzędów czv 
w.adz gospodarczych. Należy rów- 
nież wykazać się odpowiednimi do- 


kumentami obowiązującymi na pod 
stawie których można ustalić toż- 
samość oraz miejsce zamfeszkania 
ubiegającego się @ zezwolenie ax 
kupno. Wydanfe zezwolenia z regu- 
ty nie następuje natychmfast po zło 
żeniu podania, ale mniej więcej po 
upływie tygodnfa, W wypadku prze 
ciążenia danego punktu termin ten 
może być przedłużony, 

Z jedenastu utworzonych w Wil- 
nie punktów, l.y obsługuje wyłącz- 
nie obywateli Rzeszy (ul. Gedymi- 
na 3), Inne przeznaczone są już dla 
pozostałych mieszkańców: punkt JI 
— ul. J. Jasińskiego nr, t; punkt 
TH — ul. Mindaugo (b, Sowackiego) 
nr. 28; punkt IV — Szopena nr. 4: 
punkt V — Wielka 30; punkt VI — 
Antokolska 25; punkt VII -— Ostro. 
bramska 22: punkt VIII — Rasefniu 
(b. Rzeczna) 14—16; punkt IX — 
Vytauto (Wiłołdowaj 37; punkt X 
— Kalwaryjska 22—3; punkt XI — 
m 


Gedimino (b. Mickiew cza: 8 


Str. 6 


LLC. i; 


PIATEK 


1 


MAJ | Wschód słońca 
Zachód słońca 


Filipa i Jakuba 


3.45 
18.59 


— WYDANO 8000 ZAŚWIADCZEŃ 
QFIARODAWGOM METALI KOLO- 
'ROWYCH, Na terenie m. Wilna 
„około 11.000 rodzin złożyło ofiary 
'z posiadanych metali 
na potrzeby armii, 
ofiarowali większe ilości metali — 


kołorowych 
Tym, którzy 
wydaje się specjalne podziękowanie 
na piśmie, zaopalrzowe podpisem 
Komisarza Rzeszy Kraju Wschod- 
niego, Dotychczas w Wilnie wydano 
ponad 8000 takich podziękowań, 


(p). 
— WYJAZD NA LETNISKA 
I OLOWIĄZER MELDUNKU, W 


związku ze zbliżającym się sezonem 
urlopowym i wyjazdem na letniska 
powstaje aktualna sprawa meldun- 
ków poiicyjnych, Wobec licznych 
zapytań zainteresowanych wyjaśnia. 
my, że w myśl przepisów meldun- 
kowych, obowiązujących szczegól- 
nie w czasie wojennym, obywatel, 
który zmienia an'ejsce stałego poby- 
tu, musi w ciągu 24 godzin zamel- 
dować się na miejscu nowego za- 
mieszkania, 

Urzędnicy wyjeżdżający na urlop 
i posiadający zaświadczenia o prze” 
bywaniu na urlopie w danej miej- 
scowości, mie mają obowiązku wy” 
meldowywanią się z miejsca stałego 
zamieszkania, Należy jednak po 
przybyciu na miejsce urlopu zamel- 
dować o iym w miejscowej policji. 

b. 

— SPRAWY ZWIĄZKÓW Ro. 
DOWYCH. Pełnomocnik dla zwłąz- 
ków zawddowych p, Kupke dokonał 


EW__RINA EE 


41, tek 6-77 


Jeden z najlepszych filmów sezonu 


Oskarżam” 


Nadprogram: OSTATNIE AKTUALNOŚCI Z FRONTU. 


t Początek seansów © godz. 16.00—18 45. 
j W sobotę I w niedzielę posrątek seans. o g. 
— e ~ 4 - am. 


Didtioji 
(Wielka) 


e CASINO ** 

| 

199 
f 


p ADRIA” (yti, 


iera. Wzruszająay film 


„NASZ MAŁY CHE 


Kadprogram: OSTATNIE AKTUALNOŚCI Z FRONTU. 
Początek seansów © godz. 15.00 — 17.00-19.00. 


22 84 UZA“ Nauzatdako 


Nemogródzka 


(Zawalna! 
Poten ałońea film 


ssMepóko smaołość* 


Nadprogram: OSTATNIE AKTUALNOŚCI Z FRONTU. 
Początek ssansów o godz. 15.00—17.00—19.00 


za 


|= eo ©. WENERA ZZA ZA. 
osi DA E SQ 3g JE** Uetetinkelio 


(Kolejowa) 


z GÓR“ 


ŚCI Z FRONTU. 


Przepiękny film 


„DZIEWCZĘ 


Aadprogram: OSTATNIE WIADOMO 


36, tel, 10-37 


8, tel. 6-62 


mm JAKKO . 


Ttagiezne dzieje ehłopea sieroty. 
Dodatek: OSTATNIE AKTUALNOŚCI Z 
: Początek seansów o godz. 15.00—17.00—19.00. 


54, tel. 10-70 


lustracji spraw związków zawodo- 
wych w szeregu ośrodków prowin- 
cjonalnych, w których znajdują się 
zakłady przemysłowe, skupiające 
większą ilość człouków. Lustracja 
została przeprowadzona w Grzego- 
rzewie, Trokach Í Święcianach, Jed- 
nocześnie w ośrodkach tych towa- 
rzyszący mu kierownicy sportowi 
omówili z zainteresowanymi sprawy 
sportowe i ustalili plan pracy, We 
wszystkich tych ośrodkach powsta- 
ły kierowniclwa do spraw sportu. 
W najbliższym czasie przewiduje 
sę przeprowadzenie lustracji w in- 
nych miejscowościach. gdzie poza 
uporządkowaniem działalności związ 
ków zawodowych zostaną również 
założone kierownictwa  sporlowe, 
(z). 
— SZEWCY OTRZYMAJĄ SKÓRĘ 
I GUMĘ, Wydział Aprowizacyjno” 
Gospodarczy m, Wilna (ul, Gedimi- 
na 7) od 28 kwietnia b. r, wydaje 
szewcom m. Wilna zezwolenia na 
zakup skóry i gumy dla reperacji 
obuwia, 
Szewcy, 
zwolenia, muszą się zgłosić osobiś- 
cie, przedkładając tymczasowe za” 
świadczenie („Zwischenzeitbescheini- 
gung“), wydane przez Inspekcję Go” 
spodarczą, dowód tożsamości i do- 
kungent, stwierdzający liczbę zatrud 
nionych w pracowni robotników, 


chcący otrzymać te ze” 


Szewcy, którzy już przediym o” 
trzymał skórę, muszą przedłożyć 
kstążkę  reperacyj _ (,Insiandset. 


zungsbuch*), zbilansowaną dla każ- 
dego gatunku skóry osobno, (p), 

DOROCZNE ZEBRANIE 
CZŁONKÓW „RUTY”. W ubiegłą 
niedzielę odbyło się w sali wiłeń- 
skiej Filharmonii doroczne zebranie 
członków kooperalywy „Rula“, Bra 
ło w nim udział ponad 600 osób, 
Po przemówieniach wstępnych ze“ 
branie zatwierdziło sprawozdanie 
usiępującego zarządu, uchwalono 
budżet na 1942 r, oraz dokonano 
wyboru nowych członków zarządu 
i komisji rewizyjnej, Następnie w 
trakcie ogólnej dyskusji wysunięto 
szereg projektów. dotyczących dzia” 


łalności kooperaływy, (p). 
— OBOWIĄZEK UBEZPIECZA- 
NIA SŁUŻBY DOMOWEJ. Praco“ 


dawcy służby domowej w m'astach 
oraz osoby, wynajmujące pracow- 
ników do robót w gospodarstwach 
rolnych, oprócz regularnego  opła” 
cania składek ubezpieczeniowych, są 
obowiązani do meldowania osób za- 
trudnionych, Meldunku należy do- 
konać na formularzu Nr, 3 w ciągu 
10 dni od daty zatrudnien'a, w tym 
punkcie ubezpieczeń a społecznych, 
któremu podłega teren miejsca pra- 
cy. W wypadku zwolnienia pracow“ 
nika należy go wymeldować w cią- 
gu 10 dni od daty zwolnienia na for 
mularzu Nr, 4, Niestosowanie się do 
tych przepisów jest karalne, (r). 
— OBOWIĄZEK UDZIELANIA 
INFORHACYJ O  ZATRUDNIO* 
NYCH, Jak wiadomo wszystkie 


GONIEC CODZIENNY 


OGEBROŚCH Z alleele 


j osób wynajętych poda- 
ja raz s informacje o sta- 
nie zatrudnienia w danym przedsię- 
biorstwie w odpowiednim punkcie 
ubezpieczeń społecznych na formu- 
larzu Nr, 2. Informacje te należy 
podawać za miesiąc ubiegły do dnia 
10 następnego miesiąca, Mimo wy- 
raźnego brzmienia tych przepisów 
jeszcze wiele przedsiębiorstw pry” 
watnych zapomina o tym obowiąz- 
ku, nic podając wcale informacyj, 
podając z opóźnieniem,  nieścisłe, 
względnie nie zapełniając wszystkich 
rubryk formularza, Te niedociągnię 
cia niezmiernie utrudnają prace 
punktów ubezp eczeń społecznych 
nie zczwalając na ścisłe odtworzenie 
slanu zatrudnienia, Dlatego w naj- 
bliższej przyszłości względem opic- 
szałych pracodawców będą stoso- 
wane kary, Każde przedsiębiorstwo 
odbiera odpowiedhie formularze w 
swym punkce * ubezpieczeniowym. 
gdzie również można oirzymać bro 
szurkę z informacjami, jak je trze- 
ba wypełwać, (r). 


— O DYSCYPŁINĘ W  SZKO- 
ŁACH, Generalny radca oświaty ro- 
zesłał do wszystkich szkół okólnik, 
w którym omawia konieczność zwięk 
szenia dyscypliny i porządku w 


szkołach. Radca zwraca s'ę do ucz- | 


niów, podkreśłając znaczenie poczu” 
cia taklu i dobrego wychowania w 
życiu każdego człowieka, W zakoń- 


_' przedsiębiorstwa prywatne, korzysta , pogodz é z porządkiem i dyscypliną | 
" SER u 
| jące z pr 


nauki, Ten okęlaik radcy general 
nego oświaty zostanie wydrukowany 
i będzie wywieszony we wszystkich 
klasach wszystkich szkół, (r), 
— MIĘSO Z  POTAJEMNEGO 
UBOJU. W osłatn'm okresie do wi- 
leńskiej stacji kontroli mięsa dostar 
czono 294 kg, wieprzowiny, 514 kg. 
wołowiny, 20 kg, baraniny oraz 
68,5 kg, cielęciny, ponadto drobiu 
4,5 kg, — ogółem skonfiskowano 
mięsa 901,5 kg. Z lego mięsa 72 kg. 
po obejrzeniu uznaro za całkowicie 
nienadające się do użytku, Zostało 
też ono natychmiast zniszczone, 
Resztę mięsa przekazano do spo” 
życia, (p). 


'Fa 


Zad 


$. i P. 
Janiny Jasińskiej 
zmarłej dnia 19 kwietnia r. b, w wieku lat 40, 
zostanie odprawione nabożeństwo żałobne w kościele 


św. Jakuba w sobotę 2 maja o godz. 10 rano, na któ- 
re zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych 


Nr 242 


— UWADZE ZAKŁADÓW SZEW- 
SKICH, W myśl zarządzeń władz 
gospodarczych wszystkie zakłady, 
fabryki i przedstębiorstwa szewskie, 
które dotychczas nie przystąpiły da 
wyrobu obuwia drewnianego i po“ 
deszew drewnianych, a mogą to 
zrobić, wzywane są celem porozu- 
mienia się w tej sprawie do wy” 
działu gospodarczego  Geb.ctskom- 
missar Wilna Stadt, ul, Gedynino 
(d, Mickiewicza) Nr. 3 pokój Nr, 14, 
gdzie otrzymają informacje. (t) 


-—0Q00—- 


OFIARY 


M, D. na biedne dzieci — 5 RM, 


mą == 7 y s "WA 


P> 


uszę 


czeniu oświadcza, 
szkół otrzymało nakaz 


chowanie się których nie 


7 MAJS 1942 


Jest te święto wszystkich tych, którzy sp”lnizia swa 
obowiazki w walce przeciwko bolszewizmowi z bronią 


w ręku lub wykonują swoją prace 


13.30——16.00—13-46 


PAK" 


y - 
FRONTU, . 


niozki kupię. 


14, tel. 14-13 


pilnik*, 


gupie strzykawkę 
* Nr 2. 


ielka wyprzedaż 


używanych mebli na składach firmy 


„(Mł E BB E Ls 


Aukštoji (Ciasna) 12 
Pylimo (Zawalna) 66 
Šv Onos (Sw. Anny) 13 


Didžioji (Wielka) 32. 


ZARŁA 


"Trwała ondulacja, układanie wodne i żełazkowe 
Gedimino (d. Mickiewicza) 41 


Mamma | Sprzedać 


Donek malutki z ogrodem lub | Kwjeciarnia. 
plae kupię. Pylimo (Zawal- 
na) 12, sklep „Maja“, 


MAR m OE ZZ 
jęztertos "filtry do eygar" 

i Skape (Sko- 
pówka) 1—ł, 0d*2—3 po poi: 


gurie napilniki półokrągłe do 
pił podłużnych trackich. O 
ferty do adm. „Gońsa* pod „Na- 


Śv. Petro ir Powylo 
(Św. Piotra i Pawła) 11—1. 


Vokiečių (Niemiecka) 1. 
Išganytojo (Miłosierna) 4 


D FRYZJERSKI 
MĘSKO.DAMSKI 


Waclaw i Eugeniusz 


- 

Kurie ładną zdrową palmę naj 
chętniej gatunku „Kentia" 
lecz może być i inna Zgłosze 
nia: Vilniaus (Wileńska) 20. 
4716—1 


M. B. upię mową ©w. mało używa- 


40686—4 | 18 ną skórkę wydry na _ koł- 
|nierz. Oferty do adm. „Gońca“ 
pod „M.*. 4761 


Kurie natychmiast 8—10 skó- 

rek tchórza. Zgłoszenia do 
adm. „Gońca“, okienko ogło- 
szeń, godz. 11—12. 4759 


601 


Mary Wilna : powiatów "przy- 

ległych 1:100000  1:300,000 
kupię. Mierniezy Talago, Gedi- 
mino (d. Mickiewicza) 41—25, 
H dziedziniec, II piętro. 4167 


4710—0 


„Record* 


4700—0 £ przedam szaty do 250 RM. 1 


PRACA 
AA) Stala pracy na wsi 


w różnych miejscach: 
a) Siostra medyczna, b. nauczy- 
ciełka zajmie się dziećmi, cho 
rym, zielarstwemz i może pò 
kierować gospodarką domomą. 
b) Liceista może przygotowy- 
wać do zzkół, pracować w kan- 
calarji, zapisywać i być pomos- 
nym w gospodarstwie wiejskira. 
o) Dwie liceistki pragną w tym 


; samym domu, lub w bliskim 


sąsiedztwie opiekować się dzieć: 
mi ı pomagać w ogrodzie i go- 
spodarstwie. Wiadomość: Br0- 
ckenstrasse (Mostowa) 22 m. 3, 
Studnickich. 4713— 


gGsnetra upoważniony przez 
„Departament Rolnictwa, 
przyjmuje pomiary, sporządze- 
nia- pianów. Godz. przyjęć od 
15—17, wtorki i piątki, Jogailos 
(Jagiellońska) 5—81. 40B1—2 


Ke potrzebny — warunk! 
i ZE Pylimo (d. Zawalna) 


=i 


MT: samotny  fachowiea 
„ehętnie wyledzia na wieś 
na pracę. Znam się na robotach 
jak: szklarstwo, malarstwo, mu- 
rarstwo i t. p. Oferty proszę 
kierować do admin. „Gońca 
pod „Fachowiec*. 4766—2 


pjuzyk poszukuje zajęcia jako 
organista, chórmistrz, ka- 
pelmistrz pedagog, stroisiel tor- 
tepianów, wyjedzie na prowin= 
cję. Artilerijos (Artyleryjska) 
-1 „4731—2 


aństw. maj. Wielka Rzesza, 
poszukuje karbowego — rząd- 
ey. Zgłoszenia osobiście u za: 
rządzającego tym majątkioze. 


gezen ca potrzebna do sklepu 
J kapeluszy. Vilniaus (Wileń- 


że kierownictwo 
bezwzględ= 
uego wydalania tych uczn'ów, 


ERA RZA 


za- 
daje się 


il Hanka j wyciawanie A 


yplomowana pianistka. Lek- 
cje gry fortepianowej naj- 
nowszą metodą. Halina Targoń- 
ska-Vainikomendś. Uosto (d. Por- 


towa) 6—2 4707—1 
keja ápi è toad tos- 
a er pi 


rozwijania, naprawa zepsutych 
złą metodą głosów. Eugenia 
Targońska. Uosto (d. Portowa) 
6-2. 4708— 1 


Lekcie niemieckiego, francus: 
kiego — pojedyńazo i grupo: 


1 | wo- Vytauto (Witoldowa) 11—4. 


4155 


pyasazycielka z dyplomem pe- 
tersburskiego konsarwato- 
rium, długoletnia profesorka 
wileńskicgo konserwatorium, 
oraz nauczyciel, b. uezeń wi- 
leńskiego konserwatorium im, 
Karłowicza, udzielają lekcy; 
muzyki (fortepian). Basanavi- 
tiaua (q, W. Pohująnka) 563—3. 
Dowiedzieć się: ZOdz. 11—16. 
4715—1 


rivatschule für Deutschen 

Untericht—Gedimino (d. Mic- 
kiewiczn) 4—12. Uwaga! Waka- 
oyjne kursy niemieckiego od 
1.IV. Lekcje prywatne pisania 
na maszynie. 


TOLE. 


AR) oda:sia” tłumaczenia 

niemieckie i litews- 
kie. Vilniaus (Wileńska) 25—6 
(wejście z frontu u totografa), 


A) Stefan Arthur Mauer. — 

Biuro podań do władz 
niemieckich. Jurgio (z. ŚW. Jer 
ski) 4—5. Czynne od 8—18. 


poir 


28 go zgubiono przy Naw- 


Nabożeństwo żałobne za spokój duszy 


= Władysława Bitowta 


długoletniego pracownika Ubezpieczalni Społecznej w 
Wilnie, zmarłego dnia 7 kwietnia b. r. odbędzie się 
w kościele Wszystkich 
o godz. 10 rano. 


O powyższym zawiadamiają 


Świętych 


Zgubione w dniu 27 b. m. pie- 
niądze, proszę zwrócić za 
wynagrodzeniem pod adresem: 
Gedimino (d. Miokiewicza) 24 
m. 19. 4736 


Zguiony portfel z dokumenta- 
mi í pieniędzmi na naz. Żej- 
my Stanisława, proszę zwrócić 
pod adresem: Kauno (d. Kijow- 
ska) 16, u dozoray. Pieniądze 
zostawić jako wynagrodzenie, 


4752—2 


Zeubiony dnia 25 b. m., na 
Vilniaus (Wileńskiej , Kal- 
wariją (Kalwaryjskiej) z białych 
PK i srebrnego łańcusz- 

a bez krzyżyka, rzecz. która 
nie przedstawia Żadnej wartoś- 
oi. jest dia mnie drogą pamiąt- 
ką, upraszam znalazaę O zwrot: 
Vilnius (Wileńska) 28, do do- 
zorey. 4756 


Zsneiony dowód tymczasowy 
oraz metryki na naz, Bożugo 
Melanji i Antoniego Bortkiewi- 
cza, proszą zwrócić za wyna- 
grodzeniam pod adresem: Su 
bačiaus (£ubocz) 31—11. 4747 


<ygubiony dowód litawski, legi- 
dm tymację z Arbeitsamtu oraz 
inna na naz. Mozolewskiego 
Eugeniutza, proszę zwrócić pod 
adresem: Ukinerges ( Wiłkomier- 
aka) 21—6. Pieniądze zostawić 
w nagrodę. 4747 


gubiony Auaweis Nr 275 wy- 
dany przez władze niemió6c- 
kie na naz. Czesława Mickiewi- 
eza, unieważnia się. 4740 


Zgubione paszporty sowieckie 
na naz. Lelanow Werosiki 
i Lelanow Ireny-Ludwiki, unio- 
ważnią się. 4727 


Zgubiony dowód osob, sowiec- 

ki, metrykę urodzenia, zaś- 
wiadczenie z pracy oraz wyrok 
sądowy na naz. Mackałły Le- 
opolda-Marjana, proszę zwrócić 


jutro, dnia 2 maja 


Koledzy 


] LOKALE A 


o wynajęcia mieszkanie 2—4 
pokojowe z używalnością 


kuchni. Darbo (Dar) 6. 4723- 


Nstychziast potrzebne I—2 po- 
koje z umeblowaniem. ihi- 


d£ioji (Wielka) 10—7. 4;61—4 
daia od zara” pokoju u- 


rzędniczkąa państwowa. Ofec- 
ty do adm, „Gońca? pod „M. T- 
47932—1 


e o EK pan 


Kupię aparat 


na błony oraz sprzęt fo- 
tograficzny. kliszo, błony, 


papier. 
Skapo (Skopówka) 0—13 


REPO OWAZCZCAW CANE | 


BATERIĘ A8200% 


natychmiast kupig 
Zgłaszać się: Vilniaua ( Wi 
leńska) 22, wejście z rogu 
ventosios (d. Gdańskiej). 
Prae. Romualda Łoskota 


LEKARZE d 


Dr. med, St. Gzepadła 
` Chirurg-stomatolog 
Choroby jamy ustnej, dziąse! 
1 wszelkie powikłania zębowe. 
Przeprowadził się ua Gedimluea 
(d. Mickiewicza) 15—6, tel, 294. 
Przyjmuje od goda. 16—18. 


Dr. Edmuud Kuncewiez 
b. asystent Kliniki U. S. R- 
Choroby uszu, nosa ! gardła 
Uosto skg. (z. Portowy) 3— l 
Przyjmuje od g. 6—10 i 15—16 


Dr. J. Olszewski. 
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jedwabne na łóżka a 550 RM. 
Čiurlionio (d Zakretowa) 11—10. 
4767—1 


Zawiadomić: Savičiaus (52- 


Największy zysk, najpewniejszą żcbd(=65.cRrzywidsz: 


Zebiony Ausveis Nr 4 na na- 
obecnie oszczędność! Drzewka 


zwisko Juchniewicz Stani- 


Sadźcie sady! 


tg spie łożysko dla ezółenka 
owaem 


towe wejście — Dujų (d. 


k/Niemenczyną, Dan: 


MAKO MECS — Wilno, Treku (Trocka) 5-3 


Tro sapone kę: ną Zamówienia; 
, wo, aurogińaki; lub; Wilno, Kalvarij 
(Kalwaryjska) 143, KUPIĘ NASIONA seradeli, łubinu. a 


p. Sużonys | | cją f. „Singer“. 


3 m.3. 


podłażnego —maszyna do szy- 
Zgłaszać się w 
godz. 17—19. Pylimo (Zawalna) 


p2 upię taezkę dwukołową. Żve- i 
% ryno (Zwierzyniecka) 3tb 
m, 1. Piotr Spejczya. 


papczan jednoosobowy za 120 
RM. sprzedam. Bernardinų 
(z. Bernardyński) 10-6, godz. 


15—18. óż 4728 


4738 


4737 ye amerykańskie z eałym wy- 


posażeniem w większej iłoś- 


Gazowa) 4—23. 


Hiewicza) 15—23. Fron- | 
Trg 


Wiktor Jasiunas 


NAPRAWIA wszelkie 


proszę odnieść pod ad- 
Sapiegos ;Sapieżyńska) 
4744 


, sławy, 
resem: 
Kriegslafarett. 


œ gubiony dowód osobisty na 
á nazwisko Wagnera Aleksan- 
dry, wydany dnia 7-XI-41 roku 
i zgubiony w Oszmianie, unie- 


czenie będzie ścigane 84- 
downie. 


i ame A 


Katrymon 


s-olnik chętnie ożeni sę z ma- 


g AKUSZERA: | Ą 


Maria Laknerowa 
przyjmuje od 9 rano do 4 w 
Jasinskio (Jasińskiego) 7—3 


W. Śmiałowska 
Pilies (Zamkowa) 26—6 
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Pierwszy maj na uwolnio- 
nych przez niemieckie siły 
zbrojne -obszarach wschodnich 
będzie w tym roku obchodzo- 
ry pod nowym hasłem. Praca, 
oznaczająca przy systemie 
bolszewickim niewolnictwo, 
gdyż Stalin i jego żydowscy 
zausznicy wyzyskiwali bez 
skrupułów włościan, rzemieśl- 
ników i robotników, — staje 
się wolną Od tych więzów. 
Przez niekrępowaną pracę każ 
dy może stworzyć sobie znowu 
swobodną egzystencję. Przed 
tym dzień 1 Maja byr dniem 
przypominającym  człowieko- 
wi, jaką własność posiadał on 
dawniej i co mu zabrali bolsze: 
wiccy funkcjonariusze dla rea- 
lizacji i uświadomienia swego 
systemu państwowego, łekce- 
ważącego wszelkie naturalne 
prawo życiowe. Dzisiaj daje 
ten dzień przeświadczenie 
wszystkim, że każdy porząd- 
ny, pracowity człowiek doj 
dzie przez pracę znowu do 
swej własności, że może zno- 
wu stworzyć sobie dom i go- 
spodarkę, gdzie może on żyć ze 
swą rodziną według swego 
upodobania. Nie stoi już za 
jego plecami komisarz, który- 
by bez żadnych względów 
napędzał go do wysiłku pracy» 
z której nie ma żadnej korzyś- 
ci. Dziś praca odzyskała pier- 
wotne znaczenie, gdyż człowie 

żywi i pomaga mu do jego 
rozwoju. Wraca radość z włas 
nego czynu, gdyż pójdzie on 


na dobro tej jednostki i da jej 
wynagrodzenie w wysokości, 
odpowiedniej do jej wyma- 
gań. 

Na skutek tego życie dla 


pracownika nabrało znowu 
wartości. 

Praca wypełnia życie ludz- 
kie, lecz nie praca niewolnicza, 
tylko praca wolna, niezależna, 
według własnej chęci i zamiło 
wania. Taką pracę przynosi te- 
goroczny l maj uwolnionym 
obszarom wschodnim. Oczy- 
wiście, że potrzebny jest obmy 
slony plan pracy, odpowiada- 
jący wielkiej całości. Lecz w 
ramach tego planu Otrzymuje 
każdy nową swobodę ruchów 
i tem samym możliwość znowu 
budowania własnej egzystencji 
ku swej radości. 

Jako przykład niech służy 
nowy system rolny. On to u- 
wolnił włościanina od bezdusz 
nego kołchozu, w którym nic 
nie miał poza pracą niewolni- 
ka. Oddał mu z powrotem je- 
go gospodarkę jako wolną od 
podatku własność prywatną, 
którą wolno mu powiększyć ' 
na której może utrzymywać 
własny inwentarz. 

Daje on mu możliwość sa- 
modzielnej uprawy ziemi i sta- 
nie się ponownie włościani- 
nem. 


Podobnie uwolniony został | 


3.37” wą 


on również nabiera zamiłowa- 
nia do swego rzemiosła, zapew 
niającego mu i jego rodzinie 
nowe życie. 

Bolszewizm poniżył pracę, 
czyniąc z ludzi maszyny. Pra- 
ca w systemie bolszewickim 
nie dawała wcale radości, a 
tylko cierpienie i najwyższą 
nędzę. Człowiek był tylko środ 
kiem do celu. Celem tym było 
stworzenie despotycznego. ka- 
pitalizmu _wszechświatowego, 
za którym przede wszystkim 
ukrywa się żydostwo, panu- 
jące jeszcze w domach banko- 
wych Nowego Jorku i Londy- 
nu. Stalin nie jest niczym in* 
nym jak pełnomocnikiem tego 
kapitalizmu żydowskiego, wy- 
zyskują ego siłę roboczą ludzi 
przy pomocy nęcących haseł 
komunizmu. Gdyż komunizm 
i kapitalizm zawarły w tej woj 
sie z sobą przymierze. Wojna 
wykazała ścisłość zwiazku ist 
niejącego pomiędzy nimi. Zje 
dnoczyły się one dla rozbicia 
nowego świata prawdziwej 
socjalnej sprawiedliwości, pow 
stałego pod kierunkiem Nie- 
miec. Lecz kapitalizm i komu- 
nizm należą do przestarzałego 
już świata i dlatego skazane są 
one zgodnie z prawami histo- 
rii na zagładę. 

Jaimedrsze głowy poiqły w 
międzyczasie, że pracujący ca- 
łego świata musza dla własnej 


również rzemieśnik, który obec | wolności iść zgodnie w walce 


nie już wie dla kogo tworzą; 
jego ręce i co One mu dają. Il 


przeciwko komunizmowi i ka- 
pitalizmowi. 


GONIEC €EODZIENNY 


Nie tylko kapitalizm, ale rów 
nież i komunizm stanowi praw 
dziwe niebezpieczeństwo dla 
ludzkości będąc jednego ducha 
z kapitalizmem. Walka klaso- 
wa jest mrzonką zapomocą kt5 
rej stają się niewolnikami całe 
narody. Dlatego też celem win- 
na być nie wałka klasowa — 
lecz pokój między narodami, 
pokój, utworzony na zasadach 
sprawiedliwości socjalnej, za 
którą kroczą w marszu wejska 
niemieckie, walczące przeciw 
bolszewizmowi. Również i żoł- 
nierz niemiecki jest włościani- 
nem i robotnikiem. Przepełnio 
ny on jest duchem prawdziwe 
go socjalizmu i dlatego też 
uwalnia on swym orężem giną- 
cego w bolszewickiej niewoli 
włościanina i robotnika. 

1 maj, dzień wspomnień 
wszystkich cierpień i poniżeń 
pod panowaniem bolszewic- 
kiem, stał się obecnie zwiastu 
nem nowych czasów, czasów 
odbudowy. Niemcy dowiedli 
swymi pierwszymi zarządzenia 
mi jakie znaczenie ma dla nich 
uwolnienie od bolszewickiego 


Str. 3 


Piest GREG CE 


Moja pieśń się po ziemi całej rozprzestrzenia 
Lotem myśli pod czaszką i rzutem ramienia. 


Moja pieśń nie zna przeszkód, spoczynku, niemocy — 
rzmi w jasności słonecznej i wśród ciemnej nocy. 


Tęskni w tysiącach fabryk pośród kół i trybów, 
W tysiącach hut ognistych i w czeluściach szybów. 


Drga na szynach stalowych szybkich kół stukotem 
I wybija akordy stupudowym młotem. 


Dzwoni raźnie kosami srebrnymi we żniwa 
I leciuchno szeleści w czas siewu po niwach. 


. Wnika wszędzie, jest zawsze obecna dokoła — 
Po urzędach i biurach, po sklepach, po szkołach. 


Nade wsiami i w gwarze skupiska miejskiego 
I w pracowni samotnej, cichej uczonego. 


Jest w krwi tętnie i soków krążących w pniu drzewa 
W szumie morza, grze słońca i w wiatru powiewiach. 


Moja pieśń jest działaniem, czynem, wvpełnieniem, 
Dźwignią życia, postępu, motorem, natchnieniem... 


Moja pieśń jest jedyna wieczna — niezniszczalna, 
Najszczęśliwsza, prawdziwa, twórcza — triumfalna. 


A. Z. 


niewolnictwa. 1 Maj zk J maja w okręgu Wilna -wieś 


ność w walce nowego świata 
ze starym. Należy sie więc 
zwrócić z wezwaniem do wszyst, 
kich zdolnych do pracy — abv 
»odjęli pracę według swych 
ił dla zniszczenia bolszewiz- 
mu, tego wroga wolnego ro- 
botnika, wolnego rzemieślnika 
i wołnego włościanina. 


Robotnicy na ławie szkolnej 


EkRówasież w kraju Wschodzim stwarzo::e zdrowe dzieło 
wychowania zawodowego 


Jest to historycznym błędem mark 
s:'umu $ historycznym baukructwem 
Mberalizmu, że aui jednemu ani 
drugiemu mie wdało się przekazać 
robotnikowi a również i przedsiębior 
cy jakiejś klei, któraby zdolna była 
siadać jakiś sens pracy zawodowej 
poza sdobywaniem środków dia za- 
bezpieczenia życia, Marksizm t J- 
beralizm wychodziły z założenia, że 
wszyscy ludzie są równi, Skutek te- 
go był taki, że przez dziesiątki lat 
uważano pracę nie za osobiste 
osiągnięcie, lecz jako towar, który 
robotnik staral wię sprzedać możli- 


Z tym: wiąże się rozwój „wiedzy, 
aażdy musi rozumi:ś swój zawód, 
t zh musi znać nątsławy,:ua któ- 

rych się on opiera, Musi en pojmo- 
| wać związki, w jak!ch się znajduje, 
| Tej wiedzy zawodowej najlepiej 
(sprzyja szkoła zawodowa i szkoła | 
| pracy, Lecz dla kierowu'ka przedsię 
| biorstwa powstaje obowiązek zająć 
| się osobiście szkoleniem w pracy, a 
| więc w pogłębianiu i dalszym szkołe- 
| niu całej drużyny od uczniów zaczy” | 
| mając aż do dorosłych. Obowiązek 
lten istnieje jut w normalnych eza- 
| sach, Drisiaj, gdy w walee świato- 


mie najdrożej, Równocześnie jednak wej wyrasta nowy porządek obsza- 

apoglądano na pracę jak na pańsz- rów i sil, a miliony mężczyzn znaj- 

czyrnę, duje się pod bronią, staje się on nie 
dającym siç cofnąć wymaganiem, 
Albowiem wszelkie wykształcenie 

| zawođowe znajduje się dzisiaj pod 
hasłem spotęgowania wydajności 
pracy, 


KAŻDY ROBOTNIK NA 
WŁAŚCIWYM MIEJSCU. 


Duisiaj rozpowszechnia się po- 
gigo, że ludzie nie wszyscy są jedun 
kowi i że dłatego też stopień i war- 
tość ich pracy, traktowane ze stano- 
wiska całości narodu, nie mogą być ; 
różne, Dzisiaj wiemy i uznajemy w, Zo wzrastającego nszczupiania się 
że talenty, zdolność jednostki są | sił robeczych wypływa konieczny 
różne, A ponieważ wiemy o tym, po- | nakaz umiejętnego jak tylko to jest 
stępujemy też wdpewiednio, Stąd wy , możliwe gospodarowania każdą siłą 
rasta przed nami zadnie, by dało- | roboczą. Również i tego postulatu 
żyć wszełkich starań w celu poma- nie można dość silnie podkreślić, 
mia uzdolnień wewnątrz personelu i Musi się on stać rzeczą zrozumiałą 
opicrająe się na iym, umieścić każe | samą przez się dla każdego rozum- 


URUCHOMIENIE NOWYCH 
REZERW WYDAJNOŚCI PRACY. 


siębiorstwo gospodarstwa narodowe- 
go nie'może i nie usunie się od tego 
obowiązku, Jeśliby jednak uczyniło 
to, to zaszkodzi w pierwszym rzędzie 


sobie samemu, Poza tym jednak 
przyniesie szkodę całej gospodarce | 


narodowej do której należy jake jej 
ważny człon, Sytuacja braku sił ro- 
boczych wynikająca z tego koniecz 
ność wzmożenia wydajności pracy 
zmuszają również do wykorzystania 
technicznych i organizaeyjaych me- 
źliwości dła osiągnięcia wytkniętcego 
celu, Ze szczupłości sił roboczych ro 
dzi stę również silny popęd do teth- 


nicznego udoskonalenia i koncentra- ! 
cji wykonania w najlepszych przed- | 
siębiorstwsch, Doświadczenie pou- | ja Wsekoduim instytucja 


się w sposób planowy zawodową 
zdelaość i umiejętność pracy wsie- 
el szkół robołniezych, która to sieć 
odpowiednio do wymogów stałe się 
powiększa, W samej tylko miie) 
pracuje jut dzisiaj siedem takich | 
szkół robotniczych, mając zapisa- 
nych ponad 800 „uezniów”, Celem 
pogłębienia zdobytej poderes nauki 
wiedzy oddano do dyspozycji 
wszystkich za!nteresowanych książ- 


| M 4 pisma łachowe w nowych wy- 
| daniach. Myśl warsztata naukowego 


jako najrozumniejszej instytucji do 
wykształcenia wybitnej zawodowej 
młodzieży znajdnje 
zrozumienie, Znana również w Kra- 
domów 


coraz szersze 


cza, że nic muszą to być zawsze | terminatora jest dalej prowadzona 


wielkie przedsiębioretwa, 


I rozwijana, Przemysł, handel i rze- 
miosło są w równej mierze we 


SZKOŁY WIECZOROWE I DOMY | Wszystkich tych urządzeniach żywo 


TERMINATORÓW, 


zainteresowane, Dla gospodarstwa 


wiejskiego przygotowuje się specjal 

Pełnomocnik dla spraw związków | ne zarządzenia, Na l'eznyeh kursach 
zawodowych przy urzędzie Komisa- | językowych doskonali dziesiątki ty- 
rza Rzeszy dla Kraju Wschodniego | sięcy nezestników swoją znajomość 
powołał do życia w każdym Okręgu | języka niemieckiego. W: Komisaria- 
Generalnym obszerną instytucję cte Rzeszy dła Kraju Wschodniego 
wychowania zawodowego. Obok sy- | stoimy przez te poczynania dopiero 
stematycznie rozbudowywanych Sr€- | u początków dzieła, Wstąpiono na 
regów wykładów dla najroz-! nowe drogi, klóre umożliwiają każ- : 
majtszych grup zawodowych, które | demu dalsze zawodowe kształcenie 
to wykłady — jak stwierdzają an- | się, Obecnie zadaniem każdej jed- 
kiety — wahudzają rosnące zainte- | nostki fest korzystać z tych środ- 


go współpracownika ma miejscu, na 
którym en przy nocy Gwoich mo- 
twości zdolny jest ees czczepólae- 
g» zcziałać, 


W związku z lym trzeba zwrócić 
uwage na ogronn» asdanin jakie 
stoją przed po'ednetwem z wado- 
wym Jest jednay ważną rzeczą pod 
Aresienie, że prred wszeik'm petai 
merem zawodnwsn  tusl istnieć 
jame zarysowane nlan wanie zawo- 
du, a to celem uniknięcia błędnego 
Xierowgnja ludzk:'-j siy robocze! 
Później] następuje rozwój, pomnaża- 
nie i prostowave się  uzdolnicń. 
„Umiejętności* trzeba rozwijać 
PÞPanowo, to rmaczy przez szka- 
lenie w pracy na najszewszej pod- 
lawie, Ten rozwój nilhywa się stop 
niuwo od ucznia prse  zeladnika 
do majstra, Majstra cechuje n'era- 
leine opanowanie pracy, z którego 
rodzi się poczncie w'asnej wartos 

"zy warszłac'e pracy ćwiczy się ta 


MOlUN= wykonana 


nego kierowuika przedsiębiorstwa, 
| Najwyższy stopień wydajności pra- 
| cy osiągnie się najpewniej drogą sy 
stematycznego szkolenia dorosłych. 
Że tkwią tn ni'curuchomione jeszcze 
rezerwy wydajności pracy nie wątpi 
nikt, kto zna tę sprawę, W tym kie- 
runku leży jeszcze wielkie i wdzię- 
czne zadanie przed  przedsiębiorst- 
wami, 


Do spolęgowania wydajności pra | 
€y należy jednak nie tylko regygna- | 
cja z tworzenia siły roboczej lecz 
także i to przede wszystkim stała 
troska © wysoko wartościowe wyk- 
ształecnie, czy to chodzi o pratow- 
ników fachowych, czy wyszkolonych ; 
robotników czy też przez krótki. 
czas preyuczone sily pomocnicze, 
Stoimy przed zadaniem wyrównania 
brakujących sit roboczych przez lep , 
szą Í wyższą wydajność pracy, Zale 
ży tło jeGuuk w sposób decydający ' 
ef lepszego wykształcenia zawad- 


1 wego, Zadne wrżne życiowe przed- 
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resowanie, pogłęb!a się i rozszerza ków. ; 


Duński minister kemunikacji 
Gunnar Larsen w Kownie 


Urząd prasowy Generalnego KO- 
misariatu donosi: ) 

Duński  min'ster  koniunikacji, 
Gunnar Larsen, który na zaprosze- 
nie Reichsministra dla zajętych 03- 
szarów wschodnich, Alfreda Rosen- 
berg'a i kierownika Towarzystwa 
Północnego, Reichskommissar'a dla 
Kraju Wschodniego, Heinricha Lo- 
hse, odbywa podróż wizytacyjną, 
przybył z panami swojej świty we 
wtorek wieczorem z Rewia do Ko- 
wna, 

Minister został podczas przyjęcia 
bardzo serdecznie powiłany przez 
Generałkomm'ssar'a Dr, von Ren- 
teln'a. Jako przedstawiciele mini. 
słerstwa Rzeszy dla4zsjętych tere- 


nów wschodnich byli obecni. Re'chs- 
haupłstelienleiter von Harder i no 
rucznik Kranskopf, a jako przed. 
stawicieł Towarzystwa Północnego 
prezes Biura Duńskiego, Landes- 
gruppenieiter Schäfer, 

We środę odhędą się konferen- 
cje i wizytacje gospodarcze, w kłó- 
rych wczmą udzial kierownicze oso- 
bistošci duńskiego świata gospodar- 


czego. 
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Chcesz mieć Światło 
etektryczne — 
eszczędzai fe! 


W okręgu W/ilna'wieś zo- 
staną przeprowadzone w dniu 
1 maja w czasie od godz. 12,30 
d^ 14 zbiórki w przedsjębior- 
stwach, podczas których trans- 
mitowana będzie mowa Komi- 
sarza Generalnego. Po tej 
zbiórce w przedsiębiorstwach 
ustaje praca. Urządzenie uro- 
czystości popołudniowych prze 


jeli na siebie szefowie powia' 
tów. W miastach Nowo-Świę- 
ciany i Nowo-W/ilejka odbędą 
się o godz. 16 bezpłatne przed- 
stawienia w kinoteatrach dla 
pracowników zawodowych. 


Przedsiębiorstwa gospodar- 
stwa wiejskiego obchodzić bę- 
dą uroczystości wieczorem. 


<00 


NIEMIEG i JEGO MIESZKANIE 


Cudzoziemcy, którzy zwiedzają 
Rzeszę niemiecką i Niemcy, którzy 
bywają w innych krajach, zawsze 
stwierdzają, że Niemiec urządza 
swoje mieszkanie inaczej, niż inne 
narody, Nie zna przesadzonego lik- 
susu bogaczy w Anglii i Ameryce. 


| Słynna „wila Hügel” w Essen, sie- 


dziba rodziny Krupp'a, jest willą, 
a nie pałacem, „Strejihof" znanego, 
nieżyjącego już wielkiego przemy- 
słowca Kirdornfa jest skromnym 
dworem wiejskim, i wcale by nie 
iraponował brytyjskiemu baronowi 
właściciełowi kopalń, Średnie i niż- 
sze warstwy niemicokiego narodu 
wykazują bardzo wysoki poziom 
życia, Przeciętne mieszkanie niemiec 
kiego robotnika, mającego nieduże 
dochody, podobne jest może do 
mieszkania francuskiego drobnego 
mieszczanina, a mieszkanie niemiec- 
kiego urzędnika że średnimi docho- 
dami, m, p. sędziego, nie róż- 
ni się od mieszkania premiera fran- 
cuskiego, Inne narody, przykładając 
swoją miarę, skłonne są uważać to 
za krksus, Jest jednak faktem, że 
Niemiec nie uważa tego za luksus, 
Wydatki ogranicza raczej w innej 
dziedzinie, 


Wprawdzie i w Niemczech był 
w 19 stuleciu brak mieszkań, gdy 
w związku z rozwojem przemysłu 
napływały do miast masy tudzi. 
Narodowy socjalizm po objęciu 
władzy zastał w wielkich miastach 
nędzne dzielnice, które natychmiast 
rozpoczął usuwać, Mieszkania rə- 
botn'k5w wiejskich niezawsze były 
dobre, lecz zostały zastąpione przez 
nowe osiedła, Ujemne te zjawiska 
były spowodowane przede wszyst- 
kim wojną światową, po której 
Rzesza i naród niemiecki zupełnie 
zubożał; szczególnie bardzo cierpia- 
ło rolnictwo, 


Jednak liczba marnych kwater była 
naogół mała w porównaniu z liczbą 
mieszkań, Zresztą warunki mieszka- 
niowe, jakie poznał niemiecki żoł- 


| mierz na obszarach dawnej Polski 


i Zwązku Sowieckiego, nigdy nie 
istniały nawet w najbardziej zapad- 
tym kącie Nierrec, Najbiedniejszy 
Niemiec, patrząc na to, łapie się za 
głowę, nie mogąc pojąć, że istnieją 
ludzie, a przede wszystkim żydzi. 


którzy w lakim brudzie i n'cehluj- 


ręką, by zrobić trochę porządiu 
koło siebie, 

W związku z powyższym trzeba 
stwierdzić co następuje: Na obszā- 
rze całej Rzeszy niemieckiej, nawet 


w _ najodleglejszych od miasta 
wsiach, nie ma mieszkania bez 
światła elektrycznego, Prawie w 


każdej wsi jest wodeciąg. Praw e 
każdy dom na wsi jest włączony do 
sieci wodociągowej, a w mieśce 
każdy bez wyjątku, Wodociąg w do 
mu według pojęć niemieckich zna- 
czy także istnienie klozetu spłuki- 
wanego wodą, Od dzies.ątków lat 
rozumie się samo przez się, że 
wszystkie mieszkania, nawet małe, 
posiadają łazienkę, I pod tym wzgię 
dem nie ma różnicy między miaste:n 
a wsią, Jeśli w starszych domach 
miejskich, które mie nadają się jesz- 
cze do rozbiórki, nie ma możliwości 
urządzenia łazienki, to nawet To- 
botnicy uważają je za znośne tylko 
dlatego, że za najbliższym rogiem 
ulicy jest publiczna łaźnia, Wodo- 
ciąg, światło elektryczne, gaz, kłozet 
spłukiwany wodą i łazienka w mesz 
kaniach robotniczych jest czymś zu- 
pełnie zwykłym, a centralnego 
ogrzewania nie uważa się za luksus, 
Niemiee nie potrafiłby się przy- 
stosować do innych warunków, 
Odpow ada jego najgłębszej natu- 
rze mieć dla siebie samego własne 
mieszkanie i swoje wygody, N'e- 
miecki dom wiejski od dawna 
jest wybudowany zwykle we 
własnej zagrodzie i wyodrębniony 
od - mnych, i ne stoi w jed- 
nym rzędzie z ipnymi, a w mieście 
obywatel chce m'eć swoje mieszka- 
nie dla siebie, I nie godzi się, by, 
jak się mówi, „zaglądano mu do 
garnka”, Mieszkanie masowe jest 
dla „niego najwyżej nieprzyjemną 
koniecznoścą przejściową, Odczu- 
wałby jak chorobę, gdyby mus'ał 
dzielić swoję mieszkame lub jedy- 
ny pokój z inną rodziną, N'emey, 
którzy obecnie objęli zarząd na 
obszarach wschodniej Europy, ezu- 
j sę niedobrze, jeśli patrzą jak 
inni ludzie żyją w takich warun- 
kach, Jest to błogosławieństwen 
dla tych obszarów, ałbow em miesz- 
kańcy ich, choćby z tego względu, 
mogą być pewni. że kultura miesz- 
kań w ich kraju się podn esie. Win- 
ni tylko pomóc i chętne godzić 
siła na polepszenie poz omu życ'e- 


stwie dohbrzę się <zoją, I we tawgi wego. 


Su, 4 


Uwolnieni ałościanie dziękują 


Przyjęcie u Reichmia:.sira Rosenberg a 


BERLIN, 18 kwietnia. Relcusmi- 
vister Alired Roseuberg przyjął we 
wtorek w swym ministerstwie trzy 
delegacje włościaa z Ukrainy, Bia- 
łorusi i S$mojtńska, które przybyły 
do Berlina dla wyrażenia podzięko- 
wania swej ludności za nowy po- 
rządek rolny. Przyjęcie odbyło się 
w bardzo efektownych ramach. Na 
nim byli obecni, między innymi, 
przedstawicieli Dowództwa Naczel- 
nego Sił Zbrojnych ? Ministerstwa 
Propagandy, Poszczególne delegacje 
Bkłedały się u czterech ukraińców, 
sześciu białorustnów i z sześciu 
włościan z Okręgu Smoleńska, 


„ZNOWU WOLNI W NASZYM 
KRAJU“. 

Wioóciamin Hryhoj Arseu z Pies- 
ki zwrócił się jako pierwszy do 
ministra z przemówieniem w imic“ 
miu włościan ukraińskich: „My, 
włościanie ukraińscy, dziękujemy 
Panu, Panie Miasteze, za uwolnie- 
mie nas od okropnego, bolsze- 
wiekiego systemu kołchozów przez 
awycięstwo Niemitckich Sił Zbroj- 
nych, Przez to dang została nam 
możność, znowu swobodnie prace” | 
wać w naszym kraju i przystąpić 
go rozwoju naszej gospedarki do ! 
stopnia takiego, jak w Wielkich: 
Niemczech, Z wdzięczności zobo” , 
wiązujemy się, stale pracować pilnie 
ł z największą energią, gdyż jesteś- 
my przekonani, że ią drogą h'erze- 
my udział w zwycięstwie nad na- 
szym wspólnym wrogiem komunis- 
tycznym, Przez pracę do zwycięst- 
wal, W podobnych  przemówie” 
miach wyrazili podziękowanie rów- 
mież przedstawiciele włościan b'alo- 
ruskich 1 włościan 
awe podziękowanie za oswobodzeni:c 


rieżliwość nowej odbudowy, 
MOWA REICHSMINISTRA, 


Re!chsminister Rosenberg, który 


płynnie włada językiem rosyjskim, 
mrozumiał każde słowo z tych prze” 
mówień, tak że tłumacze stali się 
zbyteczni, Minister odpowiedział w 
w krótkim przemówieniu w języku 
miemieckim, które to przemówienie 
było następnie tłumaczone, Podzię- 
kował on delegacjom za ich przy“ i 
kycie do Berlina | za przyrzeczenie 
współpracy, Minister przypomniał 
im czasy uciskn w okresie władzy 
aarskiej I pod jarzmem bolszewie- 
kim, Z ich przybygia może on wno“ 
Pié, że ich narody zrozumiały h'sto- 
ryezny zwrot, który się w tej chwi- 
H odbywa, Obecna wałka rozstrzy- 
ga o ich przyszłym losie, Jest rze” 


GFOZNSNEFE O ORO 


„Mężczyzna jest mężczyzną! — 
taki byt tyłuł sztuki teatralnej. An- 
giciski oddział karabinów maszyno- 
wych zgubił żołnierza, złapano pierw 
szego z grzegu mężczyznę, wpako- 
wano go do uniformu, i wszysko w 
porządku, Dziwnie  pacyfistycznie 
było lo wszystko pomyślane. Ale 
mężczyzna anęźczyźnie nie równy, a 
także czołg czołgowi nie równy, tak 
samo samolot nie jest równy samo- 
łotowi, Na tym polega zasadniczy 
błąd rozumowania przeciwników 
Niemiec, Obliczyli potencjał wojen 
ny obu siron, obliczyli ich siwowce, 
źróda pomocnicze, środki finanso. 
we, fabryki, materiał i ludzi, prze- 
KROPY A ciwstawiając je sobie, oraz udowod 

` i a aE nili swoją przygniatająacą przewagę. 

Delegacja włeściun ukraińskich | Fatalnie błędny rachunek, Oblicza- 
przywiozła ze sobą dia ministra w li, biorąc za punkt wyjścia swoją 
podarunku kosz z prdonktari kra- | kupiecką postawę, jak kramarze, i 
łowymi, Wtościanin Rekitenec Jakiw nie wiedzieli oraz nie wiedzą, co 
z Wołytcja wręczył te dary, w nich począć z lymi wspaniałymi środka- 
tówmież zwyczajcwy chleb i sól, mi, Niemcy, przecznwając wojnę, 
wyrażając jcszeze rag w krótkim wykorzystali wszystkie możliwości, 
przemówieniu podziękowanie. Mi- | Wychodząc z nowego, rewolucyjnego 
nister ze swej strony kazał wręczyć poglądu na kicrowanie ludźmi, pań- 
każdemu nczestałkowi podarunki w stwem i gospodarką, uświadoin:li so 
formie ważnych pzzedmiotów użyt- bie możliwości przede  wszysikim 
kowych, które na terenach rosyj” | lechnki, nie tylko dla prowadzenia 


czą rzadka. by już w czasie wojny 
moma było wydać ustawę taką, jak 
niemiecka reforma agrarna, Rozwój 
przyszłych wypańków zależy od ich 
własnej energii. Swoją wspólną pra 
cą utorują ożi wołną drogę dla sil. 
sego włościaństwa, Po wojnie od- 
bywać się będzie również ożywiona 
wymiana na terenach wschodnich ku 
największej korzyści ich własnych 
narodów, 

Następnie połccił minister przed- 
stawić sobie każdego włościanina z 
z osobna, powitał ich jeszcze raz 
osoh'śele i rozmawiał z nimi w jch 
języku ojczystym, Dopytywał się 
o ich wioski, Ich los 1 powodzenie, 


ze Smoleńska | 


ich należą do największych rzad- | 
kości, a najczęściej wcale ieh nie 
ma. Były w tej liczbie scyzoryki 
i nożyce, woreczki na tytoń i szerez 
ianych podarunków, 

Proste ale serdecznie działające 
przyjęcie pozostawiło u wszystkich 
włościan bnrdzo głębokie wraże. 
nie, Zdarzyło siłę to po raz pierwszy 
w ich życiu, że bawili oni w tak 
olbrzymim mieście i że przyjmował 
ich osob'ócie minister, 

Olbrzymie reflektory filmowców 


„4 ZKE = 
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czenie działały ma nich z początku 
mieeo krępujące, Ale już w ciągu 
pierwszych minut przyjęcia minęło 
to, a gdy Relchsminister Roseuherg 
zaczął z nimi rozmawiać po rosyj- 
sku, odpadfo wszelkie onieśmie- 
lenie, 

Ten dzień w Beriinie, jak w ogóle 
ich podróż do Niemlee pozostanie 
dła nich wszystkich niezapomniana, 
Dotychczas widzieł oni dzisiejsze 
Niemcy jedynie przez te okulary ja- 
kle im przemocą wkładał system 
bolszewicki. Obecnie widzą oni 
prawdziwe Niemcy i poznają prze- 
ogromną różnicę między ich daw- 
niejszym „rajem“ a dzisiejszymi 
„Niemcami*. Po swoim powrocie do 
ojczyzny będą oni mogli opow!e- 
dzłeć jakim: klamstwami przez całe 
lała celowo ich oszukiwaro, 


walki, lecz dla całokształtu wojny. 
Zgodnie z tym poglądem oddali uo 
dyspozycji służby wojennej wszyst- 
kie siły i środki narodu zgodnie z 
planem i wolą jednego człowieka, 
Zdają sobie sprawę, że totalne wy- 
korzystamie człowieka i środków w 
obecnej totalnej wojnie możliwe 
jest tylko przy autoryłalywnym wo 
dzostwie, 


Do lego samego wniosku doszi 
także inni, i dlatego chciel'by kopio- 
wać den znienawidzony  obrztcany 
błotem system, Widocznie są przeka 
nani, że jest on jakby jakąś recep- 
tą, którą można sob'e przepisać, 
Nie zdają sobie chyba sprawy, że 
takie totalne nastawienie na cel, 
wymagane przez teraźniejszą wojnę, 
jest wogóle niemożliwe w świecie 
kapilalistyczno - demokratycznym, 
i nigdy nie będzie możliwe, Przede 
wszystkim jednak nie widzą, Że cho 
dzi tutaj nie tylko o skuteczną, CC- 
lową reformę w zakresie prowadze 


EMNY 


Niemcy wiedzą dobrze, co zawdzię- p się na wszystko, albowiem chcą żyć 


cza świat zachodni temu twórczemu 
okresowi; widzą jednak i bezpłodny 
schyłek tego okresu, Stare formy 
życiowe mie ożywione twórczą 
siłą obrócity się w nicość, Ruszto. 
wanie tradycyj, złepek starych sił 
nie wytrzymuje uderzeń twardej rze 
czywistości, załamuje się pod obu- 
chem konieczności, 


Okresu, który minął, nie można 
sztacznio utrzymać przy życiu; nie 
možna także utrzymać człowieka, 
indywidnalisty jaki w tym okresie 
się ukszlałtował, Dowiodła lego 
obecna wojna,  Imdywidualistyczny 
pogląd na życie i indywidualistycz- 
ne wartościowanie życia nie doro- 
sło do wytrzymywania ciężkich 
prób teraźniejszej wojny, Jednost- 
ka, ze swoją wyraźnie egocentrycz- 
ną posiawą, jest sobie samej naj- 
bliższą, jest skłonną cenić nade 
wszystko swoje własne życie, I dla- 
tego ona chce decydować, „czy je 
narazić, N'ema powodu waiho od 
wadze i osobistym męstwie jednostki; 
jednak izeba stwierdzić, że biorąc 
za punkt wyjśca swoją zasadniczą 
poslawę wewnętrzną, uzurpuje so- 
bic wyłączne prawo ustalania, czy 
io ile ma „scns*” walczyć i poświę- 
cać się, Nie jest skłonna wytężać 
sły do ostateczności, jeśli nie wi- 
dzi bcezpośredwego,  namacalnego 
sukcesu, względnie możliwości zwy 
cięstwa, Chciałaby się możliwie 9- 
szczędzać i wysuwać fanych, by za 
mią przelewali krew. To jest jedna 
z naj'stolniejszych przyczyn angiel 
skiej strategii odwrołowej oraz lat 
wości kapilulowania, Innym powo- 
dem tej postawy jest także myśle- 
nie kategoriami kupieckimi i zysku, 
miyślen'e obawiające się niebezpiecz- 
nego ryzyka, Nie sprzyja to edważ 
nemu i zuchwałemu myśleniu, ofen- 
sywnemu rozmachowi i bezwzględ- 
mej decyzji walczyć i trwać za wszel 
ką cenę, Czy żołnierz może się bić 
dzielnie, jeśli nie ma zaufania do 
swoich dowódców, jeśli już na po- 
czątku akcji uświadamia sobie, że 
nie będzie dobrze, oraz jeśli wic, że 
ma jego tyłach znajduje się flota, 
kłóra ucieknie? 


i rozwijać się zgodnie z prawem 
własnego życia, Dlatego nie waha- 
ja sę przed ryzykiem i ofiarami, 
dlatego nie myślą o osobistym życiu, 

Tylko taka postawa, decyduje o 
wszystkim, owo wewnętrzne prawo 
i pogląd na życie. Lecz to nie wszyst 
ko. Potrzebne jest dowództwo, 
które potrafi przekonać, że istotnych 
spraw nie da się uniknąć, Mocne 
kierownictwo, które ma wyraźnie 
określone cele, kierownictwo uwi- 
doczniające się we wszystkich ko- 
mórkach totalnej pracy, we wszyst- 
kich  dowództwach aż do najniż- 
szych, zdecydowane, bez senlymen. 
talizmu, stawiające najwyższe wy- 
magania i nie ustępujące ani na 
krok, w żadnej syluacji, To daje ogó 
łowi i jednostce w Niemczech po- 
czucie absolutnej konieczności i 
pewności, której nie možna niczym 
wzruszyć, Z tej postawy wyrasta 
wewnętrzna karność, której mie wy 
musi żadcm rozkaz, karność ta wy- 
trzymuje nawet lak niesłychanie 
ciężkie próby, jak tegoroczna kampa 
nia zimowa, Niemey uie są ludźmi 
„kołcktywnynui”, są Europejczyka- 
mi z cechami indywidualnymi, lak 


szewickich mas 


robotniczych oraz 
bezskuteczne pędzenie przez niego 
czerwonej armi: przeciwko niemiec 
kiemu frontowi, i to: jednej fali za 
drugą, Są widocznie przekonani, że 
przy pomocy jaczejek, klubów fa- 
brycznych i komisarzy można wię- 
cej wydusić z angielskich unas ro- 
boluiczych, A może Cripps i ludzie 
myślący tymi samymi kategoria- 
mi co on, sądzą, że metodami sta- 
limowskimi można będzie włać du- 
cha ofensywnego w angielskich 202 
nierzy, oraz decydowanie się na dn- 
że ryzyko i straty? Ale w len spo” 
sób można osiągnąć tylko posta" 
szeństwo manekina, posłuszeństwa 
z obawy i lęku, Droga ta jest no“ 
bezpieczna į wtrąciła by naród. na“ 
leżący do rodziny kulturalnych m- 
rodów  zachodnioreuropejsk'ch, w 
przepaść _ bolszew cko-nzjatyckiego 
barbarzyństwa, Na pozór wyduje się 
to niemożliwe. Polityczni straledzy 
z tamiej strony, spodziewający się 
korzyści, są w błędzie, jeśli sądzą, 
że mogą przyjąć bolszewicki system 
jako gwarancję  należylego luuk- 
cjonowania życia w swoim kra- 
ju i że będą mogli wstrzyk:wuć do” 
wolne dawki niebezpiecznej ideolo- 


jak Anglicy; ale choć życie ma dla 
nich dużą wartość, nie jest warloś- 
cią najwyższą, 

Widocznie Anglicy nie mogą zro- 
zumieć tej postawy o wrodzonych 
cechach żołnierskich i rozumiejącej 
się samo przez się gotowości do czy 
nu, hartującej się w nicbezpiecz- 
nych  przeds'ęwzięciach, Anglicy, 
cywile w mundurach, zwracają się 
więc do sprzymierzonego z nimi 
bolszewizmu, w którym przeczuwają 


gii, Niemey dobrze wiedzą z wlas“ 
nego, gorzkiego doświadczenia, do- 
kąd mogą zajść obałamucone masy 
po klęsce, Jest pewnikiem opartym 
na doświadczeniu: Jeśli człowiek 
dochodzi do wniosku, że Życie wie 
przedsiawia dla niego 

wówczas traci dla niego wartość -- 
wszystko. Tajemnica zwycęstia po 
lega na wysiłku” do ostateczności, 
wypływającym z dobrowolnej de- 
cyzj, oraz świadomości, że tah mu- 
si być, A tego kopiować nie można, 


wari kni, 


podobny swojemu system wyzysku. 
W”docznie imponuje im wymuszona 
przez Stalina wydajność pracy bol 


P.. Weber („D, A, Z“) 


Tłumacze, opiekunowie I instruktorzy 
opiekują się zagranicznymi siłami 
robetniczymi 


Większość robotników zagranicz- 
nych znajdujących się obecnie na 


o tym, jakie otrzymują karty spo 
żywcze, gdzie można artykuły spo- 


nia wojny, ale o coś zupełnie inne- 
go, mianowicie o ducha i siły, wypły 
wające z wewnętrznej postawy, 


I jeszcze jedno: Anglicy, a zwłasz 
cza górne warstwy, zapomniały, co 
znaczy żyć zuchwale, w niebezpie- 
czeństwic, Traktowały Imperium i 
Świat jako przedsiębiorstwo handlo- 
we, wzbogacały się na akcjach pra- 
wie bez ryzyka. A Niemców zmusza 
przemożny instynkt samozachowaw- 
czy, i to nie tylko fizyczny, ważyć 


O wszystkim decyduje człowiek, 
Niemcy uznają inne wartości życio 
we i mierniki niż ich przeciwnicy u 
których ma czoło wartościowania 
wysuwa się indywiduum, jednostka, 
ukształtowana w ciągu sluleci. 


Mandala — 


Wojna rozsławiłą na całym Swie- 
cie to burmańskie miasto nad brze- 
gami rzeki Irrawaddy. Dziś każdy 
"wie, że znajdujące się w jego są- 
siedztwie pola naftowe są, a właści- 
wie były połączone rurociągiem z 
portem Rangoon t że leży na histo- 
rycznej drodze burmańskiej Po zdo 
byciu Moulmein, Papun i Rangoon 
uderzenie Japończyków jest skiero- 
wane na ten angielski nerw życiowy 
w Burmie, 

Światu  posługującemu się języ- 
kiem angielskim, nazwa „Mandalay“ 
była znana już od lat; znany autor 
„Księgi dżungli“, Rudyard Kipling, 
napisał pod tym tytułem nastrojowy 
wiersz, do którego dokomponowano 
melodię. Płeśń ta znaną była w ca- 
łym Imperium, a nawet w Stanach 
Zjednoczonych i szeroko rozsławiła 
imię jej autora. 

R. Kipling (1865 — 1936), szwa- 
gier Stanleya Baldwina, który wysa- 
dził z siodełka Edwarda VII i chciał 
przesunąć granice Anglii do Renu, 
hył entuzjastycznym rzecznikiem ta 
perializmu angielskiego i supremacji 
brytyjskiej, oraz wrogiem Niemfec; 
już w ubiegłym stuleciu zwalczał 
słowem i piórem ich wysiłki na po- 
lu socjalnym. W 1907 r, otrzymał 
nagrodę Nobla. Był bezsprzecznie 
1 AB) utalentowanym poetą, 
opiewającym romantyczne życie bry 
«cą marynarzy t żołnieszy, cze- 
180 dowodem jest zbiór jego wierszy 
jt ballad. „The Seven Secas“ (Siedem 
światowych mórz), 

Nie wise dziwnego, że jego szo- 


| ań 


winistyczne dzieła, które były wyra- | pogańskiego. Szpefny to byłi nia po błocie i bruku, a wstręt 
zem najgłębszych uczuć Anglików. ; bożek, ta figurka, którą nazy: na pogoda starej Anglii trzesie 


uczyniły go najbardziej czczonym i wają, Buddą — Gdzież on byl 
Imperium | gdy całowałem ją zuchwale? 


popularnym ich poetą, 
światowe, które opicwał, rozsypuje 
się dzięki Churchillowi i to właśnie 


na obszarach wschodnich, które Kip-l mj, a słońce kładło na spoczy- 
| nek, gdy wzięła miękka ręką | kiedy zaznały jej przedziwne- 


ling uważał za angielskie po wsze 


mymi kośćmi, powodując go- 
rączkę. Gdybym nawet z pięć 
dziesięciu dziewczynami po 
szedł na brzeg morski i gdyby 
mówiły mi o miłości... Ach, czy 


Ach, w drogę do Mandalay... 
Mgły unosiły się nad pola 


czasy, Obie miejscowości, Rangoon‘ banjo i cicho zaśpiewała „Kulla | 8° smaku? Zatłuszczone auta, 


1 Mandalay, z którymi spotykamy się lo-lu" 


w poezjach Kiplinga, nabrały pod- 
czas teraźniejszych walk w Burmie 
rozgłosu, o jakim autor n'e myślał. 

Ulubiona pieśń brytyjskich impe- 
rialistów jest więc niczwykle aklual- 
na, Podajemy ją poniżej w wolnym 
tłumaczeniu prozą: 

W dalekim Moulmein, nad 
morzem pod pagodą, patrzęcą 
na wschód, siedzi wiotka dziew 
czyna burmańska. Wiem, o 
czym myśli, albowiem korony 
palm szepcą miłośnie i wabią 
dzwony świątyni. Młody wo- 
jowniku brytyjski, wracaj do 
Mandalay! Do Mandalay, 
gdzie na brzegu rzeki kołysze 
się zmęczona flotyla, płynąca z 
Rangoon do Mandalay. W dro 
ge do Mandalay, gdzie pluska* 
ją świetliste tryby latające”i 
gdzie ranna zorza od strony 
Chin wstaje nagle nad zatoką. 

Żółta sukienka i zielona cza- 
peczka — tak ją pamiętam; a 


nazywała się Supryaa-let, tak|mowymi, z których niesie się 
jak królowa Teb. Po raz pier |głos świątecznych dzwonecz- 


szorstkie ręce... Wiem ja o tkli 
wym stworzeniu, uroczym jak 
(ziemia, która je wydała. W 


. A po tym otoczyła mo- 
je EE ramieniem, a oe 
mi doćlknęła mojej twarzy. Go- 
dzina BK ka godziną...| droge do Mandalay... 
Patrzyliśmy  rozmarzeni na| Niechbym się tylko znalazł 
przepływające parowce... Cisza "ê wschód od Suezu, gdzie nie 
trwa wokół, Gdzieś tylko nad "cje ani „dobro“ ani „zło“, 
nami, gdzieś nad ruczajem głu-j 7! fe? dziesięcioro przykazań, 
cho trzasnęło drzewo, którego gdzie nie ma miejsca dla żad- 
dotknął w swej wędrówce sto'j S89,7 pragnień — albowiem 
pą słoń. Poza tym — nic. Ci-, Wolaja dzwony świątyni. 
sza spowijała świat... Ach, w. Męczy mnie tęsknota za 
drogę do Mandalay! KŻ za pagodą, która 
Lecz wszystko to jest już da'| tak leniwie patrzy w morze, 
leko poza mną. Wspomnienia W drogę do Mandalay 
przeszłości zasnula mgła... Nie- , gdzie nad brzegiem rzeki flo- 
sfety, nie kursują stąd autobu | £ylla N chorych, gdyś- 
sy do Mandalay. Uczę się zaj ™Y Sz" do Mandalay! | 
to w Londynie, a stare wygi| W drogę do. Mandalay, 
powiadają: „Ten kogo oczaro- ; gdzie płuskają świetliste ryby 
wał Wschód — jest już stra | latające i gdzie od strony Chin 
cony“. Sfracony — istotnie. | wstają nagle nad zatoką ranne 
Może on już tylko żyć tamtej” zorze. 
szym powietrzem, wspaniałoś” X 
cią i zapachami Wschodu, uno- Czar pieśni blaknie wobec nicu- 
szącymi się nad gajami pal- j błaganej rzeczywistości wojennej i 
staje się bezpowrotnie minionym 
liem, za klórym się cicho wzdycha: 


wszy ujrzałem gdy zaciągała|ków.. W. drogę do Manda'|Tsk było niegdyś, 


się manilskim papierosem i 


oktywała pocałunkami bożka! Mam już dosyć łego chodze: 


lay... Pułkownik Herwarth von Bilienfeld, 


GP. A. 2,9) | 


terenie Rzeszy, nie pracowała jesz- 
cze przed tym w Niemczech a naj- 
mniejsza z nich część mówi po nte- 
miccku. Należy więc zrozumieć, że 
muszą stę oni najpierw przyzwyczaić 
do nowych warunków bytowania, 
często im dotąd nie znanych, i za- 
poznać się z niemieckimi waranka- 
mi pracy, Pomagają im przy tym 
niemieckie przedsiębiorstwa i D, A. 
F. (Niemiecki Front Robotniczy), 


W ramach rozmailej op cki, u- 
dzielanej zagranicznym robolnikom, 
odgrywają najważniejszą rolę tłu- 
macze, opiekunowie i instruktorzy, 
"Niemal wszystkie, a przynajmniej 
większe przedsięb orstwa, utrzymu- 
ją dla swych zagranicznych robot- 
ników specjalnych tłumaczy, Tlu- 
maczami są przeważnie Niemcy, 
którzy język ; obyczaje danego kra- 
ju dobrze znają po części również 
obcokrajowcy, którzy znają płynnie 
język niemieckt, 


Robotnik zagraniczny może im 
powierzyć swoje życzenia, Tłumacze 
doradzają i wyjaśniają mu wszyst- 
kio sprawy, które powinien znać, 
Do zadań Iłumaczy należy również 
udzielanie pierwszych informacji, 
które każdy robotnik zagraniczny, 
nowo przyjęty do przedsiębiorstwa 
niemieckiego, otrzymuje, Tłumacze 
wprowadzają go w nowe otoczenie, 
| ebjaśniają przepisy  przedsiębiorst- 
wa, sławki wynagrodzeniowe I akor 
dowe, ubczpieczenie 1  pouczają 
go, jak należy się obronić przed wy 
padkami. 


Na rogularnych zebraniach robot- 
ników zagranicznych, które odby- 
wnją się w pierwszych tygodniach 
ich pobytu, pouczają Humacze ich 


pe 


r 


Od Wydawnictwa 
Komunikujemy naszym czytelnikom na 
prowincji, że prenumerata zamiejscowa kosz- 
tuje 2 RM, miesięcznie. | 
Porto za wysłanie pieniędzy do „Gońca“ | 
powinno być opłacone na miejscu. 


żywcze i inne przedmioty praktycz 

nego użytku nabywać, jaką sił; kup 

na ma ich wynagrodzenie i t, d, 

Samt tłumacze są regularnie zw Hy- 

wani przez właściwe placówl! DAF, 

jak również kierownictwo przedsię- 
biorstwa i stale informowani o bte- 

żących i godnych uwagi roboluików 

zagranicznych zagadniemiach. 

Jeżeli tłumacze spełniają więcej 
zadań Judzkich i społecznej opieki 
to zadaniem inforinałorów jest wia 
jemniczanie robotnika zegranicznego 
w jego nową pracę, Instruk- 
tor jest czynnłkiem  klóry za- 
znajamia zagranicznego robotnika z 
obsługą maszyny przy której ten za- 
mierza pracować, wyjaśnia mu nie- 
miecką technikę pracy, a tam, gdzie 
zachodzi tego konieczność, dok- 
kszfałca w specjalnym warsztacie 
szkołnym albo przeszkala go do 
pracy specjalnej, 

Często pracują robotn cy zagra- 
niczni we wspólnych grupach. Prócz 
tego przydziela się robotników za- 
granicznych, do robotników ne- 
mieckich, odpowiednio do ich wie- 
dzy fachowej, W takich wypadkach 
w wielu przedsiębiorstwach wyznacza 
się jakiegoś robolnika niemieckiego 
na ojca chrzestnego, kióry się obeo- 
krajowcem fachowo i po ludzku o- 
piekufe i w ten sposób ułatwia my 
wżycie się i szybkie dopasowanie się 
do nowego miejsca pracy. 

Tak starają sią tłumacze, instruk. 
torzy i ojcowie chrzesini wspólnie 
o lo, aby obcokrajowe siły robelui- 
cze czuły się w niemieckim przed- 
siębiorsiwic jak u siebic w domn, 
poznawały się z pracą i uczyły sie 
cenić swoich=nowych  towi::rzyszów 
pracy. 


FP: 
M 


A 


